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1. Niech żyje 1 Maja - dzień między111airodowej solidarności mas p~a-
cujących! 

2. Mech żyje 1 Maja - święto klasy robotniczej i na!J:odu polskiego! 
3. 1 Maja - manifestacją jedności polskiej klasy robotniczej! 
4. Jedność klasy robotniczej podstawą jedności narodu! 
5. Jedność klasy robotniezej niweczy nadzieje reaikcji! 
6. Niech żyje jednoHty front wiodący do jedności organicznej PPR i PPS! 
7. Jedność klasy robotniczej pomnoży siły państwa ludowego! 
8. Jedność kl~ robotniczej wzmacnia sojusz robotniczo-chłopski! 
9. Robotnik, chłop i inteligent pracujący budują poit1ęgę Polski! 

10. Jedność klasy robotniczej w.mnacni.a współpracę wS1Zystkich s1tron· 
mctw demokr.atyC711lych! 

11. Precz z prawicowymi rozbijaczami ruchu robotniczego! 
12. Niech żyje zjednoCZOOJ.a Pairtia polskiej klasy robotniczej! 
13. Jedność organicma przyspies~a marsz do socjali1.1Jmu! 
14. Precz z zamachami imperialistów amerykańskich na wolność n·'t'ntlów! 
15. Masy ludow~ świata stoją na straży pokoju i wolności! 
16. Freez z podżegaczami wojennymi! 
17. Niech iyje Związek Radziecki - ostoja postępu i pokoju! 
18. Braterskie pozdro-wienia Zwh~?Jkowi Radzieckiemu -- obrońcy nie• 

podległości narodu! 
19. Niech żyje braterstwo narodów słowiańskich! 
20. Niech żyją państwa demokracji ludowych -:- Czecho ·łowacja, Jugo• 

sławia, Bułgaria, Rumunia, Węgry! 
21. Niech żyje sojusz gospodarczy z bratnią Czechosłowacją! 
22. Niech żyje walka mas ludowych Włoch i Francji o pokój i suwe• 

renność narodową! 
23. Niech żyje bohaters~ walka ludu hiS2lpańskiego iprzeciwko faszy· 

stowskiej dyktaturze Franco! 
24. Precz z odbudową niemieckiego imperializmu! 
25. Agresywne Niemcy - groźbą dla Europ} i świata! 
26. Plan Marshalla niesie niewolę i bez.ro~ie! 
27. POOJdrawiamy ludy koł()IDfa1Joo.e, wakrLiące o swą wailność z .imrpe.rila• 

Iinnem światowym.! 
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28. Precz z prawicą socjailistyczną - sojuSlllllikiem imperializmu amery;; 
kańskiego! 

29. Ntlch żyje waJcząca demokratyczna Grecja! 
30. T1·zyletni plan - to m-oga do dobrobytu i potęgi gospodarczej kraju! 
31. Pracujmy wydajnie, gospodarujmy oszczędnie, ulepszajmy organi• 

zację pracy! 
32. Creść przodownikom pracy! 
33. Niech żyją przodujące oddzi·ały polskiej klasy robotniw;ej! Niecłl 

żyją górnicy, włólmiaii-ze, metalowcy i kolejarze! 
34. Wszyscy na front współizawodnictwa pracy! 
35. Walczymy o jakość pił:odukcji - precz z mamotmwstwem! 
36. Więcej ziemi pod pług! Więcej ?Jboia z hektarra! 
37. Ośrodki maszynowe - to porno~ dlla mało:rolrnego i ś1·ednim·olncgo 

chłopa! 
38. Więcej sklepów państwowych i spółchi'elle7.ych! 
39. Budujmy oszczędnie - zbudujemy więcej! · 
40. Spekulantów i łapowników do obozów pracy! 
41. Oczyścić instytucje public7JM od z.ar~y biurokratymiu! 
42. Niech żyją Zwią7'ki Zaiwodowe - szkoła pracy społecznej klas.y 

robotniczej! 
4'3. Niech żyją Związki Zawodowe, stojąee na słlraiy ogclniVcli i eodzien• 

nych interesów klasy robotniczej! 
44. Precz z rozbijaczami jedności Swiatowej Fed~racjli Zwią7Jków Za· 

wodowych! 
45. Cześć Kobiecie Polskiej - ofiarnbj pracowm'lcy w odbudowie kraju! 
46. W służbie i pracy dla baju budujem~ jedną organizację 111ło łzieży 

polskiej! 
47. Nauka i kuUura dla mas! 
48. Synowie robotników i chłopów na wyższe uczelnie! 
49. WS1Zyscy do walki z analfabetyzmem! 
50. W marszu do socjalizmu - drogowskazem Marksizml 
51. Niech żyje wolina i niepodległa, demekrat~r»<Y~na Polska! 
52. Niech żyje socjali®m! 

~ENTR.M..N1Y K:0Ml'l'ET WYKONAWCZ'! 
POLSKIEJ PARTII SOCJALISTYCZNEJ. 

DROŻYZNA H' ANGLII' ~!c~!_w!!~ do~~!'.53-. 
WoJnej Grecji oddziały armii demohat.ycznej 

T · 1• b I • k • b I • k• h • I • k• gen. Markosa biorą !Iladal udz~al w illcijwiększe_i rzy m1 1ony ro o Dl ow ry YJS IC grozi s raJ iem z dotychcms stocżonych bii.1tew, w okoHcy mia 

LONDYN (PAP). W związku z ros-\ wi zamrożenia płac r-0botników. Także\czych. Główna rada brytyjskich związ- sta Ka·labrd1ba na Pel-0<p01n~e. w bi'twiiie 1łiy· 
n<>cyn1 zatargiem pomiędzy rządową po nowy budżet brytyJ'ski, dzieło sir Crip· ków zawodowych wysunęła już szereg to artyleI1id i esika.dr lollniiczych. Straty ponie· 

-z sione przez oddziały mona,rcho • faszystowskie 
lityką płac a związkami zawod~mymi psa jest niepopularny w kołach robotni zastrzeżeń przeciwko temu budże~owi. są .bardzo znaozne. 

Wielkiej Brytanii, londyńskj ,,Times'' 11-11-1111-1111-1H1-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-11n-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-11 

Obuw.ia mamy poddostatk· donosi, że szereg związków zawodowych 
zrzeszających łącznie ponad 3 miliony 

robotników występuje z oficjalnym żą­
daniem masowych podwyżek płac o 13 

i szylingów tygodniowo. bedzie go coraz wiecej. - Przemysł krajowy produkuje 2 miliony par 
kwartalnie. - Z Czechosłowacji nadchodzq nowe transporty butów 

u. ó f' 

„Times" zwraca uwagę, że brak na­
dziei na zakończenie trwającego od 2 
tygodni strajku robotników budowy po 
jazdów mechanicznych i że strajk ten 
zagra:la całemu obecnemu systemowi 
arbitraży w przemyśle brytyjskim. 
Dziennik podkreśla dalej, że potężna 
konfederacja związków zawodowych ro 
botników stoczni okrętowych, inżynie­
ryjnych i mechanicznych, która stoi o­
becnie na czele związków, walczących o 

podwyżkę płac kategorycznie opowie· 
działa się przeciwko rządowemu plano-

••--•-•••••••••••••••••••••• 

700.000 złotych na budowę 
dorr 11 przyszłei ziednoczonei partii 

ofiarnią robotnicy PZPB Nr 3 
{dawn iei Geyer) 

Na wspólnym zebraniu członków PPR 
PPS w PZPB Nr 3 (d~.wniej Geyer) za· 

padła jednomyślna uchwała opodatkowa· 
nia się na fundusz budowy domu przyszłej 
zjednoczonej nartii aa łączną kwotę 

700.000 zł. 

W dwóch podsitawowy.ch gałęzjJach prze- sz.ego kwiaI1t<iłu roku ubiegłego. Produkcja 
mysłu skórz;anego w przE!llllyśle ga11bMskim o· skór świńskich osiągnęła w cJągu trzech mle­
I·az obuwianym, plal!l produkcyjny na pierw- sięcy rb. 33.000 m. kw., przemysł obuwfony 
szy krw.artał zos·tał wyikonany przed terminE!llll. przy planie 1.805.000 par osiągnął produkcję 
Do końoa mairc.a br. przemysł garba.rski wy- 1.904.000 par, tj. 105 proc., podcZias gdy w pier 
konał plan kwartalny w 109 proc. Produkcja wszym kwarta!le roku ub„ wy:prodtikowano 
gairbanska w tym okresie w:zirosła przeszło 1.453.500 pa'!" obuwiia.. 

korzyść jakość produkcji obuwia: w pierw· 
szym kwa11taJe 1947 r. wy,produlroiWdJJ.O 01bu· 
wiia. &kórzianego 546.000 par i nieskórzanego 
907.000 par, a w roiku bież. produkcja obuwi'11 
skórzainego wyinfosła 1.102.000 par i niesikó· 
rnanego 802.000 pa.r. Pasów pędnych wyipro­
dukowa.no w ciągu 1 kwartału ro. 21.000 kg., 
więcej niż w tym samym okresie roik.u ubie­
głego. W dziiiale a.mykułów teohlillicznych, te 
goroczna produkcja wyniosła o 44.000 kg. wię 
cej niż w 1 kwartale 1941 r. Produkcja ręka 
w.:iczek wzrosła w porównywanych okresach 
o o-k. 14.000 par, produkcja ohemikalii garbar­
skich - o 83.000 kg. 

dwukrotnie w porówinaillliu z produkcją pi·erw- Zmieniła się irówni·eż w roku bieżącym na 
11-1111-1111-1111-1111_111_111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-11 

Do Czytelników-
. '' Głosu'' Uchwała Polskieg-0 Związku Wydaw· 

nictw Prasowych ustala z dniem 15-go 
kwietnia b. r. cenę wszystkich niemal ga­
zet na 5 złotych. 

CENA EGZEMPLARZA „GŁOSU" W 
SPRZEDAŻY ULICZNEJ W KIOSKACH 
USTALONA ZOSTAJE NA 3 ZŁOTE, 
WLICZAJĄC W TO ZAROBEK <RABAT) 
SPRZEDAWCY. WYŻSZEJ CENY 
SPRZEDAWCOM POBIERAĆ NIE WOL· 
NO. 

Cena 3 złote obe>wiązuje w sprzedaży 
ulicznei z dniem 15 kwienia. 

CENA EGZEMPLARZA „GŁOSU'' W 
PRENUJ\'fEH.ACIE ZBIOROWEJ - MIEJ· 
SKIEJ I WIEJSKIEJ - USTALONA ZO­
STAJEF. NA 2 ZŁOTE, CZYLI 60 7.ŁO· 

TYCH MIESIĘCZNIE. WYŻSZEJ CENY 
NIKOMU POBIERAĆ W PRENUMERA· 
CIE NIE WOLNO. 

Nowa cena w prenumeracie miejskiej 
i wiejskiej obowiązuje naturalnie z dniem 
1 maja br. , 

Ustalona obecnie cena egzemplarza 
,.Głosu'' na 3 złote w sprzedaży ulicznej 
i 2 złote w prenumeracie, pozostaje n.adal 

W związku z podpisaniem przez generalna 
repr&entację dla polskich central handlu za· 
granicznego przy wspóludz'iałe delegatur <::en· 
tralnego Zarządu Przemysłu Skórzanego dru~ 
giej um.owy o dostawę obuwia cz.eskiego do 
Polsk·i, ukażą się w najblizszym czasie na 
rynku polskim nowe partie obuwia importo-
Wililego z Czechosłowa.oji. ' 

maksymalnie przystosowana do możliwo· Pierwsza transakcja, zawarta w pazdzierni­
ści budżetu osobistego każdego robotnika, ku r.ub. objęła prócz zamówionych po1przednio 
chłopa i każdego człowieka pracy oraz jest 200 tys. par obuwia roboczego, dostawę 1 mi­
nadal 7·krotnie niższa od cen wszystkich liona par obuwia skórzane'Jo i 100 tys pa r 
innych artykułów pierwszej potrzeby. obuwia tekstylnego w terminach do 31 marca 

R d k · ł ' · r. b. Nowa umowa przewiduje dostarc11:enie 
.e a CJa „G osu ' wi~rzy, że czyte!ni· Polsce 1,398,000 par, w tym 1.173.000 par obu-

c:y i pr.e~umera!orzy nasi pozostaną w1er· wia skórzanego 1 225,000 pilll' -0buwia teksty!· 
m SWOJeJ gazecie. · nego. Terminy dost·aw zostal·y ustalone w ten 

Rada•-ci-a -~l!'_l--uH sposób że więkl!lzoiic obuwm zwtaszcza s1łZo· 
n „ ~ ~" noweg~ przyibęddtt w k-włełrttn ; ~. 



Str. ·2 

łła cz.e1ść Forstera -rozstrzeliwano · Polaków 
' Swiadkowie opisuią wstrząsające sceny mordów 

GDAI'łSK (PAP). - Fo•rster przy1lądał 5 ę 
egzekucji dokonanej na kilkudziesięciu Pola­
kach w Tucholi. Wstrząsające zez.na;ma o krwa 
wym widowisku, zorga.nizowanym przez tu· 
cholskie gestapo na cześć gauleiterą składają 
świadkowie w 9-ym dniu procesu. 

Wkróke po wkroczeniu okupanta świadek 
został arei;ztowany i wtrącony do ·.vię:?.ien:a 
w Tucholi. Swiadek podkre..śla, że aresztowań, 
a ndstępn'E' mordów dokonywali hi~!erowcy 
na po.ci.stawie list 1Siporządz-0nych zarówno 
.przez SeJbslschutz, goes•tapo ja.ki przez poszcze­
gólnych mieszkańców Niemców. Listy prze­
z.nacronych na śmierć z.atwie.rdział k-i'idorazo­
wo miejscowy starosta Hess. 

w lasach tucholskich 
slrz.ela1110 111a tym &a.mym miejscu dalszych 50 
Polaków. Z ko•lei świadek przedstawia Trybu­
nałowi niewiarygodne wprost katowanie Po­
laka niejakiego Estlwwskiego w Kartuzach, 
którego zrruruio.no najpierw wystrrnłem " re· 
wolweru, a następn:e strzelano doń w odstę­
pa<:h 15 - 20 mi'llut. W ten bestiail&ki SlpQSób 
męczo1ILO Es·tkow~kiego prze.z 3 dni, z.anim 
wyz.ionąl du<:ha. W końcu świ.adek Tuszvń­
ski s·twierdza, że nad f.eziorem w Kartuz~cl1 
rozstrzelano 13 żołnierzy polskich, wyznania 
mo iźeszowego. 

Nr. 103 

F erl nger o sroł~czen u soc'al sttw 
z ktJmu11'.stami 

PRAGA, PAP. - „Zjednoczenie obozu 11ocja 
li. tycznego .fost konieczną odpowiedzią na dzia 
łalność realrnjl międzynarodowej. Jedność 
wewnętrzna jest niezbędna dla przecłwstawle 
nia się sp!<ikom, snutym za granicą" - stwier 
dza n:i łamach organu młodzieżowego „Ulada 
Fran'a" przewodr'aqcy czeskiej partii socjal­
demokratycznej, min. Zdanek Frierlinger. 
Młodzież zdaje sobie sprawę, że zjednoczenie 
to jest ak,-,m doniosłej wagi, zgodnym z 70-
ldnimi tradycjami ruchu robotniczego, który 
wywodzi się z jednego pnia. Ruch ten przez 
krótki czas był rozbity, lecz dzisiaj znowu 
wkracza na tory jedności. 

W dziiewiątym dn!iu procesu przeciwko For 
sterowi Trybunał iprzesluchiwał w dalszym 
ciągu świa<l'ków. PierwS1Ly zezna.wał świadek 
Bernard Kon·tek, który w roku 19'10 pracował 
jako robo'lnik ·roilny w majątku ziemsk:m p-o<l 
Tucho·lą, !POZ06'tającym ipod zarządem SS. SS­
mani pr.ześladowali robotników w sposób tak 
okrutny, że jeden z nich nainił podczas p:ze­
słuchania Niemca Breda, Za czyn te'! rozstrz0 -

lano 10-ciu robotników polskich, nie licząc sa· 
mego sprawcy zranienia, którego zamordowa­
no podczas snu. 

10 listopada 1939 roku na jednej z egzeku­
cji - zeznaje świ·adek - był obecny oskarżo­
ny Forster. Niemcy w rozmowach z więżr.ia· 
mi zwierzy.U 61ię, że gauleiter wraz ze świ~ą 
był na miejscu 1Stracenia i przygłqdal sf.!: TOZ· 
strzeliwaniom urządzonym specjalnie z okazji 
jego przyjazdu. 

Altache wojskowr U S A 

gratulowa~ , Hitlerowi Swiiadeik W~erziba, miesZ>kamiec Tucholi od 
roku 1933, stwierdz.a, że jeszcze na dlugo 
przed wojną miej6Cowń Niemcy w·rje2'dżall 
ni-e-li!galn'ie !!Hl ieren Wo'1.nego Miasta Gdań­
ska, ;przechodzili p!'Ze6Zk-0le.nie partyjne i woj­
skowe w gdańskiej NSDAP. W kwestionariu· 
Mm peraonaJnym znajomego Niem-:-a Zilke, 
swiadek za·u wa.żył zapisek, iż na•leżał O'!l do 
Selbst5ehutzu. 

W dalszym ciągu zemań świadek W ierz:ba 
op-0wiada o pr:ześ1adowaniach wybi'bnie uta­
lentowanego artysty-m.ailarna Zbigniewa Urba­
nowskiego, z którym świadek zetkn'!ł się po 
zwolnieniu z więzienia. 

Swiadek Józef Kcittel przedstaw.ił Trybu­
nałowi szcz·egóły doty,czące egzekucji Pola· 
ków, wykonanej jako1 represja za podpalenie 
stodoły Niemca Fritze. W pewien czas po roz· 
strzelaniu z.akładników, rodrina Fritzego p~zy· 
znała się w rozmowach ze znajomymi, że sio· 
dolę podpalił sam Fritze, rzuciwszy po pija­
nemu zapalone cygaro w słomę. 

zwycięstwa nad Polskq we wrześniu 1939 r 

Na ntarqine!!.!! 

„Niemiecka kultura~' 

NORYMBERGA PAP. Associated Press 
donosi, że, zeznający jako świadek w pro­
cesie b. członków głównego dowództwa ar­
mii niemieckiej, gen. Franz von Halder, b. 
szef sztabu niemieckiego oświadczył na sali 
sądowej, że we torześniu 1939 roku amery­
kański attache wojskowy w Berlinie wyra­
ził gratulacje armii niemieckiej w związku 
z zakończeniem kampanii polskiej. Von 

Halder rldentyfikowa,ł ftt't~he ame.rykail· 
skiego,_ jako pułkownika Peyton i oświad­
czył, że pułk_ Peyton przybyl osobi~cie d.o 
dowództwa niemieckiego w ' celu zlożenia 
yratula.cji. Gen. von Halder w chwili obec­
nej na zlecenie okupacyjnych toladz amery­
kańskich opracowuje niemiecki6 materiały 
sztabowe do dziejów drugiej wojny świato­
wej. 

ProcM b. gaulelitera Gdańska - Alberta 
FoT'S<tera ujaiwnia jeszcze raz podłość, zbrodni· 
czość i bestialstwo hilleryzmu, który na z.ie­
miach polskich właśni,e Zf11a,Jazł 6oibi·e te-ren do 
najbar-dxi-ej '1udobójczych wyc:r.yrnów. 

Na pytanie przewodm.iczącego świadek ze­
znał daJej, że w Tucholi hitlerowcy rozebrali 
kościól katolicki, spalili synagogę, a przydrcż­
ne kapliczki J krzyże powywracali. Na cmen­
tarzach przewrócono również wszystkie na· 
grobki z napisami polsJdmi. . 

Swiadek Teofi.l Januszewisk1, kupi•ec z Li­
pusza ipow. koście.r;<>lciego, przedstawLa Trytu­
naiłowi fakty dokonywamych egzekucji w lesie 
pod Kościerzyną. 

Półtora miliona złotych 
Jeden ze świadków oskarieinia, Sta.nisław 

GrąbczewlS'k~. ipr:z.edwo jenny miE!S'Zka.Iriec Gdy­
ni, przyitoczył w swym ze.znaniu szereg wstrzą 
sających szczegółów o martyrouogii polskiej 
ludności Wybrzeża w ipierwszycll dniach po 
wybuchu wojny. M. [l!l. opowiedział Grąbczew 
ski przebieg egzekucji 38 :pocztowców pol· 
skich na strnelnicy w Sopocie, których roz­
strzela.no bez w1ny i bez sądu,. jedyruie z.a to, 
że byli - Po•la·ka:niL 

Swiadek Sta'lli·sław Biernacz.a.k zez'llaje, że 
gestapo rozstrzelało w Kartuzach w paździer­
nik:1 1939 r. przeszło 30 Polaków. 

wpłacił Zarząd Główny Związku Włókniarzy na budową wspólnego domu 

Po egzekucji, nowoprzywiezńo:nej grupie 
Polaków kazano zdejmować obrączki ślubne z 
palców pomordowanych J wybijać Im ziole 
zęby. Gqy -a,reisztowallli wz1braruali si~ iprzed ta­
ką pro~a.nM:ją zwłok, SS-mani sami :r.abTafil Slit, 
do rabowania trupów, Hitlerowcy kaza1! aresz· 
towaliym zbi-€rnć' gołymi rękaml ' -m.'ó'zgi -1udz· 
kie, poro'żptyisk1wane :na strz.eLnicy. Grąbczew­
skiemu kaz.a.no wespół z drugim więźniem I 
zejść do dwumetrowe90 gr<Jłbu i tam układać 
trupy.: Grly nastę.pnie -pro.silli · 'iOłbaj -stoj'ącyclf 
nad grobem to1warzyszy, by !im pomogli wyjść, 
jeden :ze zbirów hitlerowskich SS-llllan Paulin 
podbi8gł i krzyknął: „Wy W\Szyscy pójdrieClle 
do grobu, macie pozostać tam razem ze zwło· 
kami". 

DaJszym świadkiem był nauczyciel Karzi­
mierz Tuszyńsld z Kartuz. W więzieniu w Kar 
tuzach katowano uwięzionych Polaków w nie­
ludzki sposób. Pewnego dnia wywieti01110 z 
więzienia 28 księży z pow. kart'llskiego na 
mi·eisce &traceń do fasu. Nieco później roz-

Prezydiil!llll Za.rz.ądu GlóW'll.ego Zw. Zaw. 
Praico'Wllików Przemysłu Włókienniczego w 
PoJsce powzięlo :rezoilucję, z wielkim uma· 
niem i radością wi•tającą uchwaJę KC PPR i 
CKW PPS zbudowania wspólnego domu pod 
siedzibę przyszłej zjednoczonej Mganiczn.ie 
partii kla.sy mbo!Jli~ej. 

Rezolucja sbwie.rd:zia, że ruc-h zawodowy w 

Budujemy wspólny doili 
Tow. Józef ·Gajewski wpł~ła -zł', ' 5.00-0' 11 Arito'o:lego, ·tow.' Dyr, Leplę K. 1 tow, :Mil­

wzywa tow. tow. Przew. Rady - Zarz. !era Henryka. 
Ubezpie<:llalni Społeczne) S_tanisława Kr~y- Tow. Szarfharc wpłaca zł. 1000 ~ i wzy­
won~a \'."lcedyrektora !"1arian~ Orlow~kie- wa tow. red. M. Mirskiego, Kiwajkt> z ·ca­
go ~i Wicedyrektora Jmefa Giertowskiego, fym personelem Folks - Sztyme personel 

Tow. Zdunkowa Stanisława wpta~a zł. Spółdz. „Dom Modelowy" tow.' tow. Zo· 
1000 i wzywa do wpłaty tow. :f'.ilszerową neru;z•teiina, Beirgma.n.a, Szela, Weba, Wła­
Irenę, tow. Janiaka Stanisława, · dysława Kraskę i tow. Klimczaka Stefana. 

Nowego ma'5()wego mo.rderstwa 111ie doko­
na;no iylko dlatego, że obecny na str:ze.lnicy I 
pwkurato•r wojskowy 1.ażądał od SS-ma111ów, 
aby drugą grupę Polaków TOZJS1rze.Ia.no 111a po­
ligonie SS, a nie n.a terenie woj~kowym.„ 

Grąbczewski O'J}oiwied:ziiał 111a ,stępnie o wy· 
rafinowanych metodach. znęcallli.a się na.d pol-
5kimi więźniami cywilnymi. Jean.ego :z nich 
hitlerowcy ubrali w ornat kościelny, zrabowa­
ny na Weisterplatie, i uwiązaneg-0 na sznurrze 
oprowadzano po całym obozie. W końcu hi­
tlerowcy da·li mu do ręki gra:na.t i kaz·a1i ma· 
niipulować nim tak długo, a.ż grmat wybuchł 

Tow. Gletling Stanisław wpłaca zł. 1500 i Szkoła Oficerska - Kurs Pr!leszkolenia 
wzywa do wpłaty tow tow. Piątka Stefa- Kierowników Jednostek M. O. wpłaca ze­
na, Skowrońskiego Michała. brane ze składek podchorążych i personelu 

członków P, P. R. zt 30.000 - l wzywa 
Tow. Szatura Zygmunt wpłaca zł. 1000 do wpłaty na powyższy cel członków 'na-

1 wzywa tow. Kowalczyka Il Dzieln. P. P. szej Partii w Centralnej Szkole Ofic Ptl­
S. Śród.ro. - Lewa, Kuśnierczaka z Dzieln. lityoz. - Wych. M. o. w Łodzi . • 
- Zielona i tow. Rżewskiego z Dzieln. -

Zarząd Oddziału Związku Zawodowego 
Pracowników Skarbowych R, P, w Łodzi 

i rozszarpał ni•eszczęśliwego. I 
Zemanńa Grąbczew&k:iego nie ~ą. oczy!Wil­

ście, czymś wyjątkowym wśród zez.mań świad· 
ków w. procesie Fors•te.ra. Dokumentują 0111e 
raz jesz.cze prawdziwy charakter „zachodniej" 
kultury narodu panów, kultury Kruppów 
1 Flicków, Guderiamów d Halderów, Puende­
rów ;i Koipfów, nad którymi tak crułą opiekę 
roztaczają dziS'iej możm.i i „wielkoduszni" pro-
lckto-rzy a•nglosascy. B. D. 

ElektroWl!ia, 

Tow, Paweł Michałkiewicz wezwany przez wpłaca zł. 10.000. 
to~. inż Leona Obraniaka wpłaca d. 
1.000, 

Tow, mgr, Br. Woźniak Dyr. Adm. 
Szk. Zaw. C. Z. P. W:, wezwany przez 
tow, W. Wende wpłaca zł 2,000 I - wzy­
wa: ob. inż. J. Hryniewicza - Dyr, Szk. 
Zaw, C. Z, P. W„ ob. H. Chłmowicza .­
Zastępcę Nacz. Centr. Wydziału Plan. C. 
Z_ P, W., mgr, J. Rolickieg·o, Nac<Z. Wydz. 
Insp. I Eksp. C. Z. P. W, 

Tow. Kałużny wezwany przez Dyr_ Cze· 
sława Bąbińskiego wpłaca zł. 3,000 i wzy­
wa do wpłaty tow. Dyr. Byczkowskiego 

Dzielnica Ruda Pabianicka wpłaca zebra· 
ne na posiedzeniu rozszerzonych Komite· 
tów PPR, l PPS. w dniu 10-go bm. 
d 3,768, 
Członkowie Kół P. P. R, 1 P, P. S. przy 

Biurze Importu wpłacają z. 4000 - i wzy­
wają do wpłaty koła partyjne C Z. M. P, 
Wł, i C. Z. P, Wł, 
Na posiedzeniu koła P. P. R, zebrano il. 

3,500. Kwotę powyższą wpłacono z wezwa· 
niem Koła P. P. R, przy Centrali Zaopa­
trzenia Metalowego Przemysłu Włókien· 
niczego. 

Poloce, a Zwiąrek Zawodowy Pra<:owruków 
Przemysłu Włólderunicz.ego w sz.czególnośoi , 
widzi w rl.ibliżającej s~ę -jedności obu partil ro­
botniczych dalszy krok w umacniarniu s.Hy i 
potęgi Państwa Ludowego i ukazanie nowych 
ogrolllilly<:h mO!Zliwośd w przyśpieszeniu i U· 
mocnieniu budowy nowego ustroju 61p-Ołec-zme· 
go, opartego na :równości .i &Sprawiedliwości. 
Decyzja budowy Wspólnegt> Domu staje się w 
tych warurucacih potężną man.ffestacją woli fe· 
dnoścl klasy robotniczej. 

Zarząd Główny Zw. Zaw. Prac. Prz.emysłu 
Włókiecrun.ic:re.go w Poasce deklaruje na budo· 
wę Wspólnego Domu sumę zł półtora m!liona 
i wzywa w'śz'Ylśtkie Zar~dy Oddziiałów Związ· 
ku i Rady Zakładowe, oraz wtozysikkh c:zJ.>ó,ń; _-• 
ków Związku do dobrowolnej "ibiórki na rz~'~ 
wyiej wymieniiol'lej' łlk<:jt~ W'"Wttjt zbiórkowe) · 
nie może zabraknąć nazwiska ani jedneg0 
związkowca, ani jednego szczene oddanego 
intere15om k•lasy rob-0trui<:u!j działacza robotni­
czeg-0. 

Vv daJszym clitgu rezo•lucja podkireśla, te 
akcja "tbiórki ipieiruiężnej na budowę Wspólne­
go Domu z.biega się z przygotowaniem do 
Swięta 1-majowego, które w tym roiku obcho­
dzone będzie pod hc.slem naczelnym jedności 
klasy rob-otll!iczej. Dz.ialacz.e i aktywiści zwńąz· 
kawi Wil!lJli dol-ożyć wszelkdch s·tarań, a.by te· 
go:rocz.ne demonstracje przemieniły się w im· 
po.m1jące manifestacje jednofoi. Zarząd Głów· 
ny opracowuje specjaJ.ną <instrukcję, w &pra· 
wie przygotowań techn:icmycll, Re:zolucja wzy 
wa Ws'Zystkich włókin1arzy do wzmoż.enia wy­
dajności, jakości 1 dy:icypl/iny pracy. 
1111111111111111111111111111111111111111n~m11111111111m111111111111111111111n1111111 

Po Kolumb ii-Costarfca 
LONDYN (PAP). - Agern<:ja Reutera do· 

nosi, że odd7Jiały powstańcze w republice Co· 
starica zajęły dwa duże mi<l6ta - Carta90, po­
łożone w odległo·ści 20 km od sw1icy Sam Jo· 
se i Porto Limon oddalone o 95 km od San 
Jose. 

Według re!aicji Associated Press, ge111era1 
FiguTeis, przywódca powsitańców powołał do 
żyai.a w Cartago - rząd tymcza50wy, 

32 - Jesteście chyba wstawieni, Helnz'! -1 słuchaniu odpowiedzi major zlekka się uśmle­
prawie jednocześnie z uwagą Launitza zapytał chnął i zwrócił się do wciąż mllczacego Rum-
Rummel naczelnika gestapo. mla: · 

Ale Heinz nie zwrócił uwagi ani na sło­
wa Launitza, ani na pytanie Rummla. Cią­
gnął dalej tym samym, uroczyście oficjalnym 
tonem: 

Heinz · uroczyście podniósł prawą rękę do I Pytanie zadam w pańskiej obecności, panie 
góry i tym.ruchem wstrzymał na miejscu Rum obers~urmbahntuhrerze! 

·- Panie obersturmbahnfuhrerze! Dziś o 
godzinie szóstej minut jedenaście profesor 
Kuzniecow zjawił się na kontrolnym punkcie 
i okazał przepustkę nr 0913, na podstawie 
której został wypuszczony za granicę Nafto­
gradu. Niech się pan sam przekona! - i 
Heinz podał Rummlowi jakiś dokument. 

mla, który miał już zamiar odejść. · Launitz ze szczerym zdziwieniem i źle ukry Rummel spojrzał na ten dokument i za­
żądał wyjaśnień od komendanta. Istotnie na 
przepustce widniał podpis Launitza. Nie zra­
żony tym Launitz poprosił o pozwolenie obej­
rzenia dokumentu samemu. 

- Przepraszam, panie von Rummel, chciał- waną złością popatrzył na Heinza. Później 
bym również dodać do pańskiego sprawozda- spojrzał na wszystkich: 
nia kilka - słów ó sukcesach Johanna Launi- Co to za komedia? - wycedził przez 
tza„. Ale, za pozwoleniem najp ierw pozwolę zęby. 
sobie zaprosić tu kilku niezbędnych świad­ Zaraz ustalimy, gdzie się zaczyna ko- - Podpis jest mój, - ze Mziwieniem 
ków. 

Nie czekając na okazanie zgody, Heinz szyb­
ko zbliżył się do drzwi i otworzył je na oś­
cież- Do gabinetu weszło dwóch barczystych 
! tęgich SS-owców, uzbrojonych w automaty. 

- Będę miał zaszczyt zadać jedno pyta­
nie majo;,·owi niemieckiej armii, komendan­
towi Naftogradu, panu Johannowi von Lau­
nitz:owi, - uroczyście oświadczył Heinz. -

media, a gdzie tragedia, - zjadliwie zauwa- skonstatował, - ale Kuzniecowowi nigdy nie 
żył Heinz. I znów zwrócił się do Rummla: wystawiałem żadnej przepustki... 
- Panie obersturmbahnfuhrer, melduję panu - Może pan jest lunatykiem? - zjadliwie 
oficjalnie, że profesor Kuzniecow uciekł z zapytał Heinz, - może pan podpisał prze­
Naftogradu. W ucieczce profesorowi dopo- pustkę we śnie? 
mógł właśnie on!.„ wskazujący palec Heinza Ale Launitz, nie odpowiadając na to py­
z triumfem wskazał na La1:1nitza. j tanie podniósł słuchawkę i zapytał dyżurne-

- Biedny H.einzl - półgłosem zauważył z go z komendantury, na czyje żądanie zosta-
westchnieniem Launitz. la wydana przepustka pod Nr 0913. Po wy-

Panie obersturmbahnfuhrerze, - powie­
dział krótko, - przepus.tka, o której wspo­
mi]la Heinz, została wydana na jego żądanie 
dla właściciela komisowego sklepu, Frederika 
Kocha. 

Cienlde wargi Heinza skrzywiły się w po­
gardliwym uśmiechu: 

- Przepustkę pan wypisał dla Kuznieco­
wa, ale na numerze kontrolnym pan wpisał 
nazwisko Kocha?! Stary kawał! - zawołał 
triumfująco. 

- Niech pan wreszcie przestanie tyle ga­
dać ,głupi człowieku! - powiedział Launitz 
i machnął ręką, jakby odpędzając natrętną 
muchę. . 

- Panie von Rummell - wtrącHa sli: do 
rozmowy Luiza. - Wiem o tym, iż istotnie 
niejaki Koch dzisiaj nadesłał już depesze z 
drogi... 

- To znaczy ten Koch jedzłak istnieje, do 
kroćset diabłów - zawołał Rummeł. - Koch 
przechodził przez kontrolny punkt? O co tu 
r'hodzi, Heinz ? Proszę natychmiast wyjaśnić! 
- sapiąc zwrócił się gruby obersturmbahn­
fuhrer do naczelnika gestapo. 

ID. c. n.) 
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d~ histeryków Italia W pełni ka~pa~i.1 
?ze::ilem sobie 1;1czora/ ullcą Zacisze, ro~- Walka o glosy chlopsk•e W1es ••rł'łoska 

y rczej. 
zrywa 

mysla1qc głęboko, ze - nomen omen - Zaci- · • & • Yli' 

~e to bardzo cicha i spokojna ulica, gdy na- p.eta ci· emnolv 1· zacofa„ ;a· 
gie „przeszył" powietrze syntetyczny wrzask '-r "11 AC.i'l!i e 
rozdz~era_nego_żywcem kota, ro~ząc~j sześcio- (lt.ore.spondeci·e .1pecja6neąo UJHSlanniha RAP) 
raczki hieny 1 wycie stu co najmniej zrozpa- "':111 

RZYM, w kwietniu. spo<la~twa chło>p&ki e przewruż.Illie karłowate . I wieców, ,Móre partia de Ga.c..peri'ego :z:de<:Y<-.'lo-czonycl1 szatanów. Na len dźwięk niesamowity 
Po plecach przeszły mi tzw. ciarki, a przez p 
głowę przeleciała straszna myśl: gestapo! 

r0wincja Lazio, któl:'E!j s:to-liicą jest Rzym, N ędza, jaką widzi s ię w tych górskich wio- wala się zwołać w prowinc ji. Na 9 wieców, na 
wcho<lziła do 1870 roiku w skład ;państwa skach jest n.ie do orpi:sa.nia. Odnosi &i~ wra k-tóre natrafiliśmy w różnych wiosik.ach tylko 

pa'P·i·eskiego. Prowincja liczy 3.200.000 mies-z- że.nie, ż.e i tu, w od.legrośd za·ledwie 50 ikiilo- <lwa były :z..wo'1allle przez Chrześci j ańską De· 
kań.ców. Olbrzymia większość lud!!l.QŚd żyje z metr6w O·d Rzymu, ;nie dotarła je.s'ZIC-ze cywili- mokrację, reszt a - 1o były wiece unądz01I1e 
roln.ich'l'a ore.z hodowli owiec i kóz. Roilllic- ;:nacja. '.Nęd:z.a wyziera tu z każdego kąta. Lu- pruez Front Ludowy. 

Oczywiście, wnet się sam zreflektowałem, 
te to tylko sygnal naszej dzielnnej łódzkiej 
Straiy Ogniowej, mknącej do jakiegoś pożruu 
<'~Y kqlastrofy budowlanej. Korzystając z tego, 
że wyjące wozy zatrzymały się opodal Zaci­
!Za, P-Odszedłem do „starszego" z tzw. rycerzy 
kw. Floriana i zapytałem ze złością: 

- Po ja.ką cholerę właściwie takich syren 
gest11powskich używacie? 

- Takie dostaliśmy - odparł uprzeJmle 
,,&tarszy". - Z Ameryki nam je dostarczono. 

Ano, jak z Ameryki, to wszystko w porząd­
ku. Ameryka innych „tanów" nie używa. Nie 
tylko zresztą, jeśli chodti o samochody. Cala 
polityka obecnego rządu USA jest nastawiona 
.na wrzask, podszc.zuwanie, wycie wojenne itd. 
Ka.kuioni<1 tn obUcwna jest na szerzenie roz­
stroju nerwowego, paniki i strachu. Na „La­
c-hy" te strachy, trzeba Io z 2adowoleniem 
przyznać, nJe działają: naród u nas, można 
lłfJWiedzieć, dojrzały i świadomy, że psie gło­
sy nie idą pod niebiosy. Ale 2a Io na Zacho­
dzie„. 

Ot, np. w Danii odbywaly się niedawno u­
lłOdziJJy królowej Ingrid. Oczywiście okazja 
wielka I uroczysta, dużego obchodu wymaga­
jąca. Więc parady, akademie, zabawy, tort ze 
.świeczkami dla solen111.antki ild. Postanowiono 
leż oddać zwyczajowy salut armatni na cześć 
królowej. Ale ledwo kropnięto pierwszy wi­
wat z dz.f.ał, Duńczycy z Kopenhagi zamiast 
kr:zyczeć: niech żyje królowa lng.rid! - cyk, 
wszyscy do schronów, piwnic i dyskrntnycl1 
ubikacji. Armaty dawno , przesiały grzmieć, a 
cfu redakcji dzienników kopenhaskich płynęły 
bez przerwy pytania: czy Dania została zaata­
kowana?-

Nie wiem, jakiej odpowiedzi udzielali re-

two sprowadza się wtaściwi.e do zbiom oliwek dzie \llb11d1Ili są nie.zwykle ubogo. C hadecja liczy :z.resztą nie na pr.zeJmn.al!llitt 
i wiina. N~jlep.,-z.e ziemie w dolimach należą do Ludność tutejsz.a., wśród ik:tó.rej żyje jesuze tylko na syistematyrnnie dz,iJałający terror 
wielkicll obsrerniików duchownych i śwjec- pamięć o „dobrod?iejstwach" rządów państwa władz miejscowych, będących na usługach 
kich. Rozciągają 6.ię tu ogromne latyfundia, pa,p~eskiego, wie, co sądz.ić o rpołityce, zasla- ob"lz.arników i r·eakcy,ir.ego !kleru . 
dochodzące <lo 10 i 15 tysięcy he!k•tarów. Na niającej się autorytetem Watykanu. Może ni- D wa lata temu w <."Zasie plebiscytu w spra• 
pyt.anie do kogo należą ziemie, słyszy &ię gdi;ia we Włoszech zna.ny list bisk,u.pi grożący wi.e moinarclLii więk~ość lu<lno~i tej ipro• 
wciąż jedną i tę samą o<lpowi>edź: do kS'ięży wyklęci.em tym, co będą głosować na Front Lu wl..nc j.i - glosując pod terrorem obszarników 
Torlonia, Socchelti, M3J11,fredi. <lowy, lliie wywołał takiego oburzPnia, jak .j kleru - wypo1wi-edz.i.ala si ę 7.a monarchią. 

300.000 ha dobrej ziemi leży tu odłogiem, w-śród tej poboilnej Judnośd dawnej prowin- Miej6COWi r.luałac:i:e Jednak twierdzą., że o<l te­
albo sluży za :pastwiska. Jest io zie.m.iia ob- cji paipi66kiej. go czasu za.szla l!"adytk.alna z.rmillla w nastro· 
szarników, iktórym „n.ie opłaca 6ifJ" jej upra- „Chrz:eś.oijla.ńska Demokracja" ipopiieTa;n.a ja<:h. Świadczy () tym Wit1ka akcja zajmowa­
wiać. A jedno.cz,a!mie 325.000 :robobników rol- ;przez ·watyka:n wca:le in.ie czuje się pswnie na ni.a ,przez chłopów z~ em :n.ieuprawnyc.h, która. 
nych i pasterzy jest be:z !>krawka ziemi, a go-f tym terenie. $wiadc:zy o tym niewielka ~.Jotić została pr.zeprowc..d:z.ona k.11ka miesięcy temu . 

Ku organicznej jedności 
obu partii robotniczych w Czechosłowacji 

Jak donoszą z Pragi, rocjal-demokraci, 
którzy· podjęli im.icjatywę jak najszybs.z~ 
polączenia obu czeskich parli/ marksistow­
skich, przymają sz.czerze, że wysunięcie wspól 
:iej listy podczas powsoochnych wybo:rów, le· 
ży w k1h wła.snym mteresie. 

„J est n:ec-zą n"iewątpLlwą, :Łe pa,rt!e kilasy 
pracującej z}"S.ka:łyby znacznie podCZ'i!-s po­
w=.>cllnych wyborów, 111aw·et gdyby wys'l.l!lęły 
oddz.i.elne łi.sty - 6'~wie.rdz:ił Fi.:erlinger. - Na 
wypadki wewnętrme noa!le.ży jed·nak patrzeć w 
śwle!le międzyl!l!aJodo-wego napTężen.ia, k:tóre 
wz.r.a5ta ws-zę<lzie, a któremu towarzys-zą u<Si·lQ­
wania rozbicia jedności narodowej w naiszym 
kraju i ~d1mr,01wania be'llpieczeństwa Repu-

bliki. Aby 15'.lYbciej i skut~zniej przeciwsta­
wić się tym usiłav:amom, oraz zapewnić readi­
wcję planu odbu<lowy, należy stworzyć jesz­
cze większą spoistość w obozie świata pracy. 
Jeśli mamy wyeu:nąć w~pólną listę wyborczą, 
byłony neażą hez'5€llso:wną odikla<larue połą­
czenia parli i klasy pracującej. Zresztą ipołą­
czenie to l tak uwa.żane je6't ~ ik:oniecme„ je­
ślil chcemy cl'eali..:rować program iprnwdziwego 
socjalizm-u. I.m 62ybc:iej uczyrriimy .ten krok, 
.ty.ro pomyślniejsze reru!llaty wyda nasza wspól 
na praca. J raz na zaws.-ze me będziemy zmu­
szani do da.wania odpowiedzi na pytania 111a­
szych towarzyszy, któny :ziapylają, a co bę­
dzie jutro?" (TELEPRESS) 

Mimo represji :r.zą<lowych ~ na{:;.if;ku lklern e.pół 

dz.ielnio.m chlopsl(.im rprzy poilI!()cy robotników 
miejsikich u.dało -siei wyI'Wlać obsrza.mikom 
57.000 hektmów gruntu, który obecnie upra• 
wiają. 

W alka o glosy chłopskie w obecnej ikampa• 
H nil wyoorczej we Włoszech jest mois naj­

bardz•iej :naprężo111a, bo reakcja łączy swe n'<'!• 

dzieje z wiekowym zacofanle-rn wsi wło.slilej. 
Ni'kt jedruak nri.e zapr.:r.ecza, że :na wsi w ciągu 
ostatni.ego iroku zaszedł przełom J że chlopi 
coraz bard.ziej ooają sobie sprawę, że ziemię 
może im dać tylko zwycięstwo Frontu Demo­
kratycznego. Dlatego nawet ci, co oceniają pe<t 
spektywy wyhorcz-e bardzo o<&trożn.:e wyra.ża­

.ią pe'W'.!llość, że parl;ic łewiic.owe 2gru1powane w 
Fmnde !Demok.ratycZ111ym otrzymają w obec­
nych wyborach na ~.»si, z.nac7ll1.ie więks.zą ilość 
gl_osów, ni.i w czae.ie plebi1SCytu. Jest bardZ<> 
chMakte:ryslvczm.e, że lf.u w La:tio, w tej r<J!ni· 
cr.ej i poboż;i~j daw.-iej prowincj.i paJJ<ieskiej, 
n i1kt w to nie :wątpi. Jan CywJak 

JJiJ!<torzy kopenJiQScy, ale jestem pe.-..vien, że Blu§•auica oś11J1letla1--ca 11nrohi 
• innej, niż„. twierdzącej. Że, owsrem, Da- ------------------..,,, 

71~e z::i:~~.:~1~~~:1~:t iZt~yat:a~!w~::e~~~ łł 1· e O CZ e k 1· W a n a p r Ze S Z O d W g. O· C 1· e l(;(lgować tak .idiolycznle na. tony niepokoju, 
płynące .r prnsy I eteru amerykańskiego. No, 
bo Jnaczef 1 dojść może do takiej B'yluacjl, że 

1l:z"as~1:ć ;;:!~~r:i~e~ c:Cji~z:J~y ~~:~~~ Ludy Ameryki Łacińskiej przeciw imperialłstom U.SA 
wet miasta Danii w sloo pogotowia wojenne­
go nie wprowadzić. 

My w Polsce, okazuje 1Się, mamy moc­
niejsze nerwy, niż tam w Danii. A wlecie 
dlacn:ego? Bo bimbamy z głosów „Głosu Ame­
ryki". Wiem,y bowiem, że psie glosy nie idq 
pod niebiosy, i że ta krowa, która dużo ryczy 
n.ie tylko malo mleka daje, ale i nie straszna. 

E. Tam. 

PORADY PRAWNE 
Zorganizowane zostało przy Radz·ie Gospo­

damzej Str. Demokratycznego w Łodzi Biuro 
Porad Prawnych dla czł'onków Stronnictwa, 

.Jil.iro c. zyune jest w poniedziałki i czwartki 
W dego tygodnia w godzinach od 19 do 20 w 
lokalu Komitetu Wojewódzkiego Stronnictwa 
przy ul. Piotrkowskiej 78, II p. Porad praw­
nych udzielać będą adwokaci: dr Weiss-Biel­
ski Janusz adw Edward Łukasiak, adw Ka­
zimierz Kępiński: adw. Edward Górecki. 'Pora­
dy są hE*':płatne. 

W czasie obiadu powrócili łącznicy z ra­
portami, że oddziały „Górala" i „Brzozy" 
są już na mieiscu, natomiast oddział 
„Wrzosa1

' jest odległy o 16 km. od nasze­
go m. p. *), gdzie przebywają ci, których 
r.iedawno zrzucono. 

Gospodarz nie chciał tak szybko skoń­
czyć rozpoczętej rozmowy i zaczął ponow­
nie: „Podobno - tak ludziska we wsi gs.­
dają, że Sowiety strasznie :Niemców pę­
dzą. Czy to aby prawda?" 

- A 1;:.to wam tek nagadał? - spyta­
łem. Gospodarz trochę _zafrasowany, nie 
był w stanie nam odpowiedzieć. Ale jak­
by dla zadokumentowania, że to co mówi, 
nie jest wyssane z palca i że on też coś 
wie, śmiejąc się, tajemniczo cedził słowa: 
„dzisiai w nocy akowcy dostali dużo bro-

.:A ni". „Gdzie? - pytamy od kogo?'' 
„Samoloty Anglików krążyły z godzinę 

nad naszymi chatami, a za tym laskiem­
pokazuje przez szybę - palili ogniska. 
Ludziska mówili, że dużo samolotów było, 
całe stosy rzucili broni, no i lecieli do Sta-
zowa. to Ruski iuż muszą być gdzieś bli-

Zajścia w Bogocie oświetliły na.kształt I k11i1sklich i środkowo • amerykańskich w swo- lumbii. Szuka !Silę dla tej :ko.niere.ncji &pokoJ· 
błyskawicy stosunki panujące w Ame.ryce je kolonie. ~ • niejs-zej i bardziej lbez;pieC2illej przytftani. Ja­
Łacińskief 1 ujawn.ily te zasadnJcze sprze- Temu celowi mial s"IWyć pakt o t. vw. ,,o- ko. ~wa ~ie?-z.iba kot11fere:ncji ipa.n.am&yk<:.ń· 
cz:ności między Sianami Zjednoczonymi 1 re- brOJJ.ie ipółkuJi z,a.chodilliej" i standaryzacji uz- s.ki eJ wym1emane !ią stolice fo:m.ych 1repubhi;. 
publikami Ameryki Łacińskiej, które im- brojenia·, który 00.dawal sprawę bmpi'2Clleń- A~eryki Łacińsk iej: Meks~·ku, Kuby, Parag-
perializm amerykański stara się ukryć. s·twa tych republik w ręce amerykańskiego wa1u. 
Tłum, który w pierwszym cLniu rewolucji 11ztabu generalnego. Temu celowi mi.a.i służyć Ala wi dmo wzburzo!le/ Judnoścl Bogoty 

w Bogocie wdall"ł si~ do sied-z.Lby obrad k{}n- projekt uruii celnej, który otworzyłby: na. oś- prz.~lad_uje reżyserów; ko.Merencji panamery• 
ferencj:i panamerykańskiej nie ~yiko chwilo- cierz :ryn:ki 2'bytu Ameryki Łacińslr.i-ej dl.a a- kans,nei. Marshall, ktory - jak d-Oll1.o1Si kort?t&· 
wo zakońezył ie obrady, ale obnażył obłudę mery~ań&kich faibryka.ntów i kapitalistów. pondent agencji Reutera, - wraz z całą de· 
i zakłamanie całego jej dotychczasowego prze Na konferencji pain.amerykańśk.iej nieliczm.e legacją amerykańll:ką w iplerwszej chwi·li wy-
biegu. i lllieśmia.łe były głosy przeciw ingerencji a- buchu :rewo:lucji ubył się w gmachu ambasa• 

Na konferencji panamerykańskiej od po- merylkańosk:iego i:mperi.aJ.b:mu w życiu ipoli.ty- <ly USA - wolałlby, aby konferencja. została 
cząt.ku jej obrad było wiadomym, jak sHny cznym i gosipodarczy.m AmerY'ki Łacińskh~j. przeni-es:ion-a do Waszy;n,gtonu . 
jest nacisk delegacji amerykańskiej na po.zo- Ale silny i doniosły był jednak głos rewolu· Jakiekolwiek jednak będą dalsze /08'f kon­
stałych uczestn1i.ków. Przemówienia i wypo- cyjnych tłumów na ulicach Bogoty, który ferencji panamerykańskiej, _ nieccz~iwana 

wied~i M~rshalla i ii.IlJ!lyc~ amery.kańskl~h ~o: • w:aarł się do ~i oora~ kOl!lfel'eJl.cji z krz~; przeszkoda w Bogode rzucił.a jaskrawe świat-
1_1tykow me dop~::czały zadr:yc~ _w~tphw.o.sc1, kl-em „Pr.ecz ~ 1~peria11~em ~er~k.ańsklm . ło nie .tylko na p rawdziwe cele l zamiary ~m­
ze ~elem delegac31 __ ameryk~lcie] iest _uczy- Ob~e mow1 s'.~ o '.llJl€rnozh"':°'SC:L. !konty-1 perializrou ameryk.a.ńskieg-0, ale tetż ujawniła 
n:enie z ikonferenc31 ~ Bogoo1~ na,rzędz1a na a:ll\lo:-"'airui.a k~erac.31 .pana:meryka111S?~J. w .B-0 trudności, na które coraz baro;:;iej napotyka 
przeks-ztakerne xe.publlk ipołtbdmowo - aimery- goc1e lub 1akimkolw1ek lnnym ro1esc1e Ko- polityka \Veszyn.gtomu. 

sko. Oj, gdyby naszym chłopakom tak coś 
z nieba spadło - to by sie juchy cieszy­
ły". 

„Nie martwcie się, towarzyszu, i nam 
coś spadnie" - pociesza starego „Janek''. 

„No, wicie, towarzyszu, nos tu jest du­
żo. Nasza organizacja to sama bidota, ale 
dobre chłopy". 

„A jak wam się z akowcami układa?"­
zapytuję starego. 
Chłop spoważniał, spojrzał na mnie ja­

koś nie sympatycznie. Zrozumiałem, że py­
tanie to musiało mu przypomnieć jakieś 
przykre chwile. 

„Ano - rowiada - nie lubią nas. Mó­
Vvią, że jesteśmy komunistami, szpiegami 
rosyjskimi, że organizacją naszą kieruje 
ciemna masa, a u nich to i agronom jest, 
a nawet i dziedzic z szacunkiem się do nich 
odnosi. A A.L„ to nienawidzą, jak dia­
bła". 
Zrozumieliśmy z tych kilku słów, że tu 

jest taka sama sytuacja, jak i na innych 
terenach. Obszarnicy robią wszystkv, by 
chłop należący do A.K„ nienawidził chło-

pa z A.I.:. i z przykrością należało stwier­
dzić, że im się to w wielu wypadkach uda­
wało. 

Nagle gospodyni wyjrzała przez okno i 
krzyknęła: „patrzta • no, patrztal. jadą 
akowcy z bronią. Stary, weźno naszych i 
ukryj. A to mogą się przyczepić i co bę­
dziesz im gadał". 

„No, wiecie ,jak wejdą do chałupy, to 
mogliby was zobaczyć:·· A po co to potrzeb-
ne''. ,.., ·/· 

Zlekceważyliśmy przyjazne uwagi i 
przyglądamy, się bacznie oddziałowi A.K„ 
który. masze:;-uje ,uzbroj9~y ~w nowe, jesz­
cze .med?czyszczone steny. Na każdym 
wozie lezały IJO trzy, cztery beczułki, w 

Rzecz»wistość part·~)z.ancka„. 
Spojrz.e~i,śmy i. my w. ok~o. i faktycznie J każdej z nich mogły się znajdować po trzv 

stwierdzrhsrny, ze Jedzie pięc furmanek cztery steny. · • 
r.,aJadowanych małymi beczułkami wiel- / 
kości antałków. Pytamy się, czy naprawdę *) M. P. - mie jsce 
grozi niebezpieczeństwo. · 

P06 (o~u. 
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K. E. nia komunikację 
Rozbudowa zwrotnic - wymiana torów - nowe pętlic tramwajowe, 

iramwaJe na Stoki ruszą jesienią 
Vv celu usprawnienia ruchu tramwajowego 

przy r?gu ulic Piottkows-k1ej i bastynskiego, 
oraz . Pmtrkowskiej i Aitdrzeja prowadzi się o­
be<:n.;e .roboty przebudowy zwro!nic tramwa­
;owyth, w związku t czym, jak wiadomo, 
zmien.ioine zostały trasy linii tramwajowycl1 
Nr 4, 9 i 12. Roboty w tej chwili idą wzdłuż 
linii ulicy Piotrkowskiej, ahy nie talrzymywać 
ruchu tramwajo'\\łego, a ila'Sllflpn ie przejdą do 
ulic Daszyńskiego i Andr1.E.Jl1. W ciągu mie· 
siąca ten tak ożywio·ny pod względem komu­
nikacji punkt nasiego miaśla b.ędzie . już go­
towy. 

Kolej Elektryczna Łódzka p-o:ta tym prowa­
dzi s.zereg ińnyd! robót iilwestycyjno-komurti­
kacyinyłh w ha5zym tnieśc:e. Rnboty te 
są objęte szczegółowym pla.nem i będą pro· 
wadZ'one aż do późn-Of jesieni. 

Obecn!e jest juz na ukotl<:zenh1 Wielka ha· 
la dla wydziatu drogowego KEI:. przy ul. Dą· 
browskiej - jednocześnie wykańcza @q tam 
pętlicę tramwajową. 

Również w Mjbliższej przysilośd rozpocz­
nie s ! ę budowa linii tramwajowej na Stoki, 
gdzie wzniesioJJ~ zostało o iedle dla pracow­
ników Cem.tralnego Zarżądu Przemy~łu Włó· 
kiennitzego. \V i.nwestycj.:tch tych dui:y udział 
weźm i e również Za.rząd Miejski. WydaJe &ię, 

ze w tym wyiMdkll CZPWI. winien przyjsć z 
pomocą fJ.naMow~ KEŁ i Zarządowi Miejskie­
mu, -:-o przyczynihby się do szybldegó zreali­
wwar;.ia pla;ń.ów nowej llnh tramwajowej, 
zwłaszt.za, ze pni.cOwnicy CZPWt. są główny-
mi tniMtka{1caml Stoków. (m. 7..) 

ra o p r ze my sł we I n i a·n y 
wy1tiki współzawodnictwa za marzec 

Przemyił wełn!any w ubiegłym miesią­
cu znowu odniósł p!lważnf sukces WY· 
twórczy, wykonujac plan w <lziedainie 
przędzy cz~sanko·,vE>j w 114 proc„ w przę­
dzy zgrzehnej w 108 proc., a w tkaninach 
gotowych w 109 proc. 

Wyproduko •anych zostało ~80 tysięcy 
m trów ponad plan. 

Warto podkreślić, że plany wytwórcze 
przemysłu wćłnian:?gó tołną z miesiąca na 

miesiąc. A więc: np. plat'l produkcji przę­
dzy czesankowej wzrósł w dagu mlelii~ca 
o 53.000 kg, a plan produkcji tkanin o 
160.000 metrów. Mimo to, robotnicy prz -
mysłu wełnianego !lprostają "\'1'1zrasta­
jąeyrn zac!aniom i nle tylko, że wypełniają 
chlubnie ciahce na nich zadania, ale co 
miesiąc dają krajowi dodatkowo znaczne 
ilości przędzy I tkanin. 

WZwiazkach 
Zawodowych 

Nr. 103 

, WSROD ODZIEZOWCOW" 
Dowode~ serdecznych związków między 

polskim robotnikiem i żołnierzem pol!klm 
jest między innymi piękny dar Zarządu Głów· 
nege> Zw. Zaw. Prac. Przem. Konf. Odzieżowi!· 
go dla jednej z jednostek wojskowych w po­
staci biblioteki, zawier111ącej 82 tomy, 

. * * • "S'' 

Staraniem Wydz. Kult. Oświatowego przy 
Zw. Zaw Prac Przem Konf, Odzieżowego, 
odbędzie 'stę w ~ajbllższl1 niedzielę tl. 18 bm. 
o godz. 10 w świetlicy Ośrodki!. Nr 4 przy 
ulicy Sterlinga 26, w!dowi$kO ku1delkowe dla 
dlliecl pracowników konfekcyjnych, 

Zebranie Rad Zakładowych 
zarząd Związku Zawodoweg!> Pra<:<>wnik6w 

Prz~mysru Wtókiennic-zego Odckial I l Oddział 
II (Dzlewłatsko-Pończ.osznlczy) w LOdzl zwo· 
luje ogólne zebrilD.ie Rad Zakładowych, kie­
rowników świetlic, kieTownlków sekcyj mło­
dz.letowych t kierowników klubów ~portowych 
przetnystu wlókiennlc:iego, które odbędzie 1ilę 
"1 sall kina PnedwiOśnle, 111, Zeromsklego 74 
w dniu 16 kwietnia rh. o godzinie 9 rano. 

Tema:tem obrad b~ą.: sprawy zwłllzane z Mi 
chodem święta 1-0 Majowego, Obecno'ć 
Wtlzystklch obowiązkowa, . ZA.RZĄD 

Wraz z wydziałem drogowym Zarządu .Miej 
skiego KEŁ prowatlii konserwację torów. Jed­
nll z 111ajważniej~ych prac będzje 1abrukowa­
nie szlachetną nawierzchni~ ulicy Rzgowskiej 
do Placu Niepodległości, gdzie KEŁ dokonuje 
wymiany torów ttamwaiowych. W projekcie 
na najbliższą prz.y~złość jest -z,abrukowanie 
szlachetną nawierzchnią Pla0u Zwycięstwa, a 
w związku :z tym KEŁ dokona również wymia­
ny szyn rprzy tym Placu do ulicy Wodnej. 
Prawdopodobnie już na jesiei1 roboty te będą 
ukończone, jeżeli huty na czas dostarczą szyn. 

.il li I l:ll"ll'U,'I. 1::1· 11,f:il/IU, 1: I' M'.llil'lilr;I ll!fllll:111111~11:1::i~1~1if,:1.11::1:1r.1111Til'll'l:allm.i„m111111.1n1: l:.lil I •1'!11:'1.I I' Il 'li. H I ,„,:.1·1"11l:l'f!llll~mr1::1:.1'1Wr3"L'1"1111:1!'1!.l'tił' "'liiililiii!iilllmf'l:!r iITTlii111111':1171Tt1 1;1:.111'1 'łl:l';Ji ·~'"" li'U 

tra1ą z roUJla ludno 

rotće nastąpi akc1a szczepień ochronnych 
l.ódź wy owiada wojnę szczurom · 

malaria tna cza1Sem. pn:~bi~ utajony i nie le­
czon11. wracać mo6;e kilkekrotrue. Przypomina· 
my 'raz jeszcze adresy o1rodk6w, gdzie cierpią­
cy na tę chc>robę wi.n:ni zgłaszać się do lecze· 
n.i~: Nowołk;i 23, Lubelska 7, Pabianicka. 240. 
Le<:zenie trwać b~zie do 1 maja. 

Za parę dn! zacznie s·ię na ternfa mt&At.a 
akcja szct.cpień ochronnych, obejmująca z-arów 
no doroislych, jak i dzieci. 

Ro.zpocmie cslę już w dniu 15-go kwietnia 
kuracja przeciw malarii, groźnej, zawlecro:nej 
do nM w c-zasie dzialtui woje.onych Choroby, 

na którą dopiero b11.rdto niedawno medy<::)"M. 
z.nalazła środk.! ochron.n& pod :postaeiit table· 
tek, które «"Ozdawane będą chorym be7ipłat.nie. 

Naleiy zwrócić uwagę, że wie.le <>5Ób cho· 
rych ·na chot"Obę t~ ubległ!!>gO .roku obecnie 
lek~waźy s<>hie leC'1Jllie nie wiedząc o tym, że 

Dziwne orzeczenia lekarzy ZUS-u 
Okręgowy Sąd Ubezpieczeń Społecznych w -dzianej ustawą, 

LodZi rozpatrywał interesującą sprawę, która 
w jaskrawy sposób naświetla stosunek ZUS 

Kleindienst został za.trzymany pod z&rzu· 
lem, ze wydawał w ręce gestapo pastorów 
ewangelickich-Polaków 

• • • 
do pc>dopie<:znych, 

Marianna Gams Jeszcze na przymusowvch 
robotach w Niemczech uległa niesrzczęśli~e­
mu wypaakowi, w wyniku którego uległa 
złamaniu obu kości przedramienia i prawej 
kości łokciowej, Poza tym straciła wszy~tkie 

Jak się dowiadujemy, w Prokuraturze łódii· 
kil!!j został już ukońctony akt oskarzM1ia 
przeciwko Albertowi KleińdienslóW!, który w 
czasie ókupacji pełnił funkcję Superintenden­
ta Kościoła Ewangelickiego w Polsce. 

Ktokolwiek po!!iada 
0

wiadomośct o pastorze 
Kleindlenst, winien zgłrisić się do prokuratora 
Bronowski~go, Plac Dąbrowskiego 5, pokój 
254, celem uzupełni~nia śledztwa . 

zęby obu sztz.ęk, 

.w grudniu 1943 roku Ubezpieczalnia nie­
miecka pr..:yznała jej 50 procent renty wypad-
kowe]. I 

Po wyzwoleniu wystąpiła ona do ZUS o ;. 
przyznanie jej renty, LeKarz powiatowy 
stwierdził u Gams 70 procent kalectwa, le­
karz Vbezpieczalni w Kutnie - 60 prócent 
kalectwa, lekarz ZtJS natomiast bez badania 
Emienił decyzję lekarza Ubetpieczalni i przy­
znał. powódce 35 procent kalectwa. W tym 
stanie rzeczy Gams zwrócila się do Sądu 
Ubezpieczeń Społecznych o uchylenie decy· 
zjl ZUS, 
Lekarz-biegły sądowy stwierdził, że powód­

ka ma 65 procent kaleclwa 
Sąd uchylił decyzję ZUS ·1 p zyz ał Gamso­

wej rentę wypadkową. w wysokości ptzewł· 

••n•~••m•IHIQ~••aac••P•n••a•••• 

m~~ 
D!aczero tak fest. 

W Fa.bryce Urządz~ń Ter lotechuicz:nych w 
Łbi.lzi, wypłacają pens.le pracownikom fizycz­
nym trzy razy w miesiącu. Zaczynają wypła­
tę po skończonej pracy. Pieniądze prz1lważnie 
nie SI\ Pfl5elłregowane, więc wypł fa tn a oko 
ło dwóch godzin. Z tego powodu t'lowstaje 
rozgoryezenie wśród pracowników. nu haM-y 
po 8-godzinnym dniu lWacy t•hce 'Wypocz~ć 
w domu, co mu się słusznie nalety. J 

Nie wiemy, czy jest to żła wola, czy nl'I.'· 
dbalEtw-0. Zwracaliśmy się w fej sprawie do 
Dyrekcji i oo ady Za,kłal!owe.ł. lecr; be:t 
skutku. A pmeclei 1:itt\żna Z1lrg<n iinwać w:v­
płatę t k, by iad~ 1 robntnlk i po tJl.'flcy nie 
musiał czekał na pieni di:e. 

Praco\'</nik 
abryki Ut2.\dzel1 Termotechniczn;;-cb 
(adres i naZ' tsko 'ln e edak<'J!.) 

!: 

OD EDA (i.Jl: h.włgi na r;ef{o cz~t nlka 
są sluł!ihe. <:r;ekamy na w,,·aś11leuia Uyrek· 
cji i Rady ~akładowej F'abrykl Urzą 1 zef1 Tet· 
motechniczn~ch. 

i\ 
W PZPB w Rudzie Pabianickiej wśród I ta (164,1 proc.) ora2j HaU'na Sobieraj (154,3 

tkaczek pracujących na 8 krosnach na proc.). 
pierwsze miejsce wysunęły slę: Regina Po- W PZPB Nr 5 w przędzalni na 4 stronach 
ros (177,G proc.) I Ksawera Szymańska pierwsze miejsca zaj~ły: Helena Janiszew­
(1':'6,5 proc.). Na „szóskach'' uzyskały: Ja- ska (193 proc.) i Janina Owczar~k (i55 
nina Pytka 177,6 proc. i Zofia Kuba.eka proc.), a na 3 stronach Łucja Mosińska (164 
176,5 proc. W przędzalni wyróżniły się na proc.) i Stanisława Zakrzewska 162 proc. 
trzech stronach: Bronisława Burda (172 W tkalni (ł krosna) na czOło wysunęły się: 

, proc.) t Maria Dobraszkiewlcz (166 proc.). Genowefa Sa.sik (11!7,9 proc.) i Stanisława 
W PZPB w Pabla.nicach pierwsze miej- T<:uchatska (195,4 proc.). 

sca na 8 krosnach zajęły: Sabina Zych W PZPB Nr 4 Ila 16 kresnatih a11t1nn„t. 
(1'71,l proc.) i Karol Sniady (1'70,7 J;)roc.), a przodują: Józefa Olczak (158,'7 proc.), Ja­
na szóstkach Stani~ława Maksymowicz nina Rozpara (1'71 proc.) 1 Relena Nlewla­
(167,5 proc.). Na czwórkach wyróznill się: domska (165 proc.). 
Franciszka Sztama (168,3 proc.) I Stanl- W PZPB Nr 6 wyróżniły sł~ w tkalni na 
slawa Bujnowicz (168,2 proc.). „czwórkach": Bronisława Olejnik (166,7 

W PZPB Nr 1 w tkalni (szóstki\ najlepsze proc.) i Zofia Chojnacka (15$,1 proc.), a n:a 
rezultaty osiągnęli: Stefan Patczyiiski „szóstkach" Zofia Pi~trMzek (16:?;5 proc.) i 
{184,4 proc.), Florentyna Wierszen (156,S Stanisław Andrzejewski (162,1 proc.). W 
pror.), Anna Ramus (158,9 proc.) i Janina przędzalni Stanisława Smyczek uzyskała 
Jurek (155,6 proc.). We współzawodnic- 148.1 proc. i Józefa Michalak H6,5 proc. 
lwie ze~po'owym zespół majstra Józefa Ki- Prządka Kazimiera Woźniak v.rykonała 
blern (125 ,9 proc.), wyprzedził zet:.pół Ed- 140,6 proc„ - góruj'e nad niĄ Helena Ja­
warda Engla (1G9,5 proc.), a· zesj:>ół Zygm. gielska (143,6 proc.), a. Olejniczak (146,3 
Stolarza (124,6 proc,) - zespół Stełana Sto- proc.), wyprzedziła Sanisławę Szydłowską 
larza (123 proc.). W przędzalni Odznaczy:. (144,8 proc.). ! 
la się Bronisława Switoniak 170.1 proc„ w PZPB Nr "I na ,,czwórkach" w tkalni 
Oubis Maria 165,2 proc. l Maria Raczkow- Kazimiera Nowak uzyskała 176,4 proc., a 
$ka 160,3 proc. Zygm. Skaliński 175,9 proc. W przędzalni 

' PZPB Nr 2 \'V PRZĘDZALNI NA Z • (3 strony) Leokadia Torenc osiągnęła 165,6 
• CIU STRONACH UżYSK ł..Y: :A.NNA proc„ a Kornelia Nowak 151,S proc. 
crnsrnLSKA (141 PROC). i JANINA l\IU- W PZPB ' Nr 9 w tkalni na "szóstkach" 
CH (139 PROC.). Na 4 stronach osiągnę- osiągnięto następujące rezultaty: Fellksa 
ły: W!adyslawa Banasiak 142,5 proc„ Bro- Pakulska. 163,'7 proc„ Stanisław Kubik 161,5 
nislawa Olejniczak 138,l proc. i Bronisła- proc. l Sabina Glink 159 proc. W przę­
wa W07nial· 134,9 proc,, a na 3 stronach dzalni na 3 stronach Genowefa Fr~nkow­
r hc1 ·~'Im Milska 134,2 proc. W 1kalni na ska zdobyła 140,9 proc„ a WładysłaW'a Ma­
„~zó~tf;ach" przoduią: ur'!' 1~ a v Ci• la {171 ciejak na 4 stronach 140,7 proc. 
p ·oc.), Mnria Skabiak (158,3 proc.), Zdzl- ,w PZPB Nr 22 wyróżniły si~ pr'Ułdk!: 
sła"" Mącza1'iski (147.6 proc.) i Zofia Rogut 1 Władysława Mamrot, Stanisława Jerzak, 
(145 proc.), a na 4 krosnach Hcl{'na Płach- Zofia Grzęłło i Genowefa Jaska. 

\V n!-edługim czas1s ro1lp0częte ~U!.ną 
przymusowe szczepleni'a przeciwdurowe, kt6· 
rym podlegać b~ą dzieci ! dorośli. 

Podobnie, jak tyfll'S·ówl. t tne.larli, wyda.na e 
:zos!Anie r6wniet walka chorobie specjalnie 
groźnej dla dz:\eti - ospie, przeciw którei 
«T.CZepień bezipłe.t.nych dokotiywać będt\ w Hl 
{>'uńktach stacje Opiek!I. na.d Matką i Dzieckier..l. 

Sxzi!pieilia ochronne nie wyote.rY.lUill w "1• 
pełnoki <:ałok~t.aU'.J walki o 7.drow'ie mies"L· 
kańc6w mia-sita. Groinym ich wrogi~ i to, 
niestety, bardzo w Łodzi lkmym, csit nczury, 
preenOIS'Zące szere.g rua:l:liwyc.b. i (:iętkich clio· 
rób. 

W dlrlu 19-go kwietnia pu~owadzone b • 
dz.ie t>-Ortitdkowa.nń$ śmietników o.raa: csprzedai 
1rutek. Po raz pierwszy zastosowana 2ostanie 
w tym rt>ku trutka ENKA T2, w iktórej 6kład 
wchodzi g{af(:zan talu, bard?-o cstln<t. truciz.t'l.a, 
która nw.te wytępi hordy niszczycielskich i 
-groźnych gryzoni w nes1zym mieście. 

Obowiązki-em i.nstytucji, właściciel!, adml· 
nlstrarorów domów, 41. przed~ wcszycstkitn ma­
ga-zynów wytwórni 1S?O:l:ywczych lest rozłt>te-
nie trutki w ti!lrtnl;nde, podanym p~~% władze 
&anitarne. (S) A 
1111n111111111n111nr111mn11111111111111111111111111111m1111111111111111111111111n • 

Czutelnlcu ol!Sza 

Skarbowcy manifestuJ­
na zecz lednoścl 

Dnia 13 kwietnia r. b. w p!l:knie uaeltor&-­
wanej salt konferencyjnej Izby Skarbowej w 
Lodzi, odbyło się zebranie członków Kół PPR 
i PPS. Izby Skarbowej i Okręgowego Inspe­
ktoratu Ochrony Skarbowej w Łodzi. 
Temat~m zebrania, były ostatnie wypowie­

dzi Sekretarzy G~neralnych obydwu partii ro­
botniczych w sprawie ich organiczn~o zje­
dnoczenia. 

w oeywione} ayslCusjt, kt6ra wywiązała tię 
po referatach zebral'l.la wykazali zrozumienie 
zagadnienia jedności organiczne]. Intelig~­
cja pracująca pragnie budować nowe drogi 
Polski Ludowej w zgodnym wyi;iłku z całą poi 
ską klasą pracującą. 

I 
Zebrani uchwalili rezolucję w ltt6re1 c:!e­

kh1rują pełny udział w ?.jednoczeniu klasy 
pracującej, opodatkowania się M dom przy­
szłej zjednoczonej partii robotniczej, wspólne 
szkolenie swych , członków w duchu mark$l­
stowskim oraz wal~ z elementami prawico-
wymi. 

Uroczystoeć zakończono o·dśp!ewanlem hym­
nów robotniczych. 

, .. 
NIEZWYKŁY GOSC Z CZECHOSŁOWACJI 
Na polach pod Łode!ą zn11.l1!ziono o.1r:.az sowy 

płomykówki. Na nóżce zll.lljdowała &i~ 
obrączka aluminiowa z napisem „N, Muzeum 
Praha", Okaz został spreparowany w N:iej­
skim Muzeum Przyrodniczym w Łodzi a alu­
miniowa obrączka wysłana do mruzeum mia­
sta Pragi w Czechosłowacji, W tych dniach 
Miejskie Muzeum Przyrodnicze otrzymał() list 
z Mue;eum w Pradze które donosi że znale· 
ziona sowa była obr'ączkowana w' 1947 r . w 
Jedlowo, Okręg Litomyśl„ Ust jednocześnił:! 
zawiera prośbę o nawiązanie współpracy n:iu~ 
zeów MU zapowiedź J>rzysłania aasopmna 
ornitologil:lmeget „Sylwia", Tym sam'ilTl sowa 
plomyk'Ówk11 stala sl~ łąctnlklem i:niidzY mu· 
zcami dw6eh bratnich :a.arodl5W- · 
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Kronika Pabianic Przemysł Farmaceutyczny rozszerza swoią działalno~ć 
" - -- Zakłady przemysłu chemicznego w\ cza na odcinku farmaceutyczn~m. Na została. '"lYł~niona. ?pec}3;1na kom15ja: 

· naszym mieście znaJ'duią sie obBcnie w podkreślenie zasługuje- produkcJa kora- składaJąca się z 5 osob, ~-tora mdni3: zta za 
"' · · h d d · · " ac' 11ad wspołzawo c wem 

WJ 
stadium rozbudowy: w budowie są miny, którą dotyc czas sprowa zano z ame czmv. ' . . łównie am-
warsztaty mechaniczne oraz biura tech zagranicy. Plan w marcu został wyko-_ pracy. ~kcJa ,t~ obe3muJ~o~fekc "i ( a-

„ - „ n1"czi1e Je.:!·1""'ześnie z rozbudową roz- nany w 126 7 proc. pułkarmę i uział t. zvv. ł J . P 
. ui vv • . ' • • - 1 k, ) Wśród za: oai ro-- szerza się ich zakres produkcji, zwłasz- W tych dniach na tererne zakładow kow~ma. e ow ·, , . dnii::> 

botmczeJ zakładow rosme z a na 
dzieli coraz liczniejsza ekipa przo~o;v-z m I• a sta 1• o ko 11• cy ników pracy. N a czele przodownprnw 

· kroczą peperowcy A. Aleksandrzyk, St. 
z KOMITETU MIEJSKIEGO UWAGA ZRYWIACY! Sztejnikiew, oraz pracujący od 1902 r. 

Koma winszuiemv 
Czwartek, 15 kwietnia 1948 roku. 
Dziś: Anastazji, Bazylego. 

Zarząd KS ,,ZRYW" przypomina o J. Majer, weteran pracy z 19~7 roku .ZEBRANIE KóL K d k He wycieczce do Warszawy w dniu 18 bm. St. Fidler, weteran pr acy ę zia ' . • 
O go_dz~ 16-ej - Hurtownia CT Nr. 

13; o godzinie 18-ej - Składnica W a­
ty Nr. 14; o godzinie 15-ej - Zarząd 
Miejski. 

na zawody piłkarskie Polska - Cze- lena l\1ackiewicz, Br. Dułka, J. Kub1c-
choslowacja. ka Zofia Czerniakowa i wielu innych. 

Kina 
Koszty wycieczki wynoszą 400 zło- Istniejąca przy Zakładach _świetli~!l' 

tych ·wraz z biletem wejściowym na sta prowadzi dość ożywioną działalnosc, 
d" jednak lokal świetlicowy jest zbyt c1a~ 

Kino ,,POLONIA" - film produkcji Z KOMITETU FABRYCZNEGO mn. sny. Ish1ieJ·e czytelnia., biblioteka, chór ameryka~1skiej ,,1-Vieczna Ewa" z Dean- ZEBRANIE KOLA Zapisy w sekretariacie ZWM u kol. tki h 
ną Durbm. · Wernera, albo prezesa klubu kol. Mar- oraz klub sportowy. Ale na. w~zy~ 1c . 

Kino „Robotnik" _ film produkcji 

1 

~ godzinie 17-ej - Przędzalnia II,\ ciniaka J. Wyjazd nastąpi o godz. 7-ej niemal odcinkach pracy sw1ethcoweJ 
amerykańskie]· ,,Awantura w zaświa- zmuma II. - rano z lokalu ZWlvI. wyczuwa się brak odpowiednich instruk 

torów. Przy zaldadach istnieje również 

~~cc~~t~kR~~:~;~~ ~o~;~~~:r:y~ święta n f ·1 n d I n n r l n d w o r [ o w n I n n· 1· n w r rn 1· n [ ·1 a [ h gi~~a;~:e~iirzz:~;;r~~~~v~statnio odbyło 
~ ~~:„ 1;8 ~8 2~~0, a w dni powszednie U ~ r; U r; p lj U _ . r; U r; ~ r; Ił ~~~e~r~~fir ~~;i;;~~~~·a~~:w;~~~ 

DqżurQ apteh: Nowe osiedle obok dworca kolejowego schronu została rozpoczęta i... przerwana. wań do organicznego polą~zenia obu 
zamieszkują robotnicy i pracownicy umysło A przecież na tym miejscu mógłby pow- z b · 

Dziś, dnia 15 kwietnia br. dyżuruje wi. Mieszkańcy rozpoczęli już prace na swo stać skwer. A położony obok przy ul. Mo- bratnich partii robotniczych. e rame 
apteka mgr. Markusa, ul. Armii Czer- ich dziełkach ogródkowych. W bieżącym niuszki wolny, obszerny plac nadaje się przeszło pod znakiem entuzjastycznego 
wonej 2'1. roku upiększą je drzewka owocowe i krze- doskonale na boisko sportowe lub ogródek powitania uchwał, powziętych przez 

• * wy. jordanowski. . władze obu partii robotniczych. Zebra-
W bie.żącym tygodniu od dnia 10 do 17 Mają też i kłopoty z t. zw. porządkami. Najbardziej jednakże daje się we znaki ni peperowcy i pepesowcy wypowie· 

kwietnia br. dyżur lekarski pełni dr Bianek Przed niektórymi domami leży jeszcze gruz bra~, w?dy, któr.~ mie~zka~cy zmuszei:i ~ą dzieli się za organie.mym połączeniem 
Franciszek, zam. przy ul. Kościuszki 29 z czasu wojny, puszki od konserw i inne nosie az ze stacJi kol_eJO~eJ. Uruchomienie I PPR i PPS, które umocni siły klasy ro­
tel. 113. odpadki. Czy tak trudno o kosze, względnie pompy mo~łoby roz':':ąz~c tę. spr~w~. . botniczej i przekreśli nadzieje reakcji i 

śmietniki? · Wszystkie te braki i medociągmęcia mogl . . . d b "tk, , W adzonych poza 
Ważniejsze telefony Na środku ulicy Antoniego Suw'ary po- by Zarząd Nieruchomości - przy wspól- JeJ m e . 0 1 0"' · prow 

został schron poniemiecki, nader niebezpiecz pracy mieszkańców osiedla - szybko i z zebrai~~m rozll1;ow:ch p;pe~owcy, tow. 
ny - ze względu na ewentualne niewypały niewielkim nakładem kosztów usunąć. to~: Ciepłows~1, SL~rzynsln, Twardo~v~ 
dla bawiącej się w nim dziatwy. Rozbiórka Edward Niemiec. ski oraz L. Km, daJą wyraz zrozumie-

M!ejska Komend11 M. O. 
Pogotowie Ubezpieczaln: 
P. C. K. 
Dworzec Kolejowy 
Zarząd Miejgld 
P. Z. P. B. 
Teteqral 

63 
Sp'llecmej 208 

112 
91 
66 
23 

213 

• 
CZCI gen. Świerczewskiego Akademia ku 

P. P. R.· 
P. P. S. 

/ 5 
1'3 

::13 
o 

niu doniosłości przygotowań do orga­
nicznego połączenia się, przema'\\riając 
szczerym, serdecznym językiem współ­
pracy, cechującym każdego prawdzi.-

W Państwowym Gimnazjum Mecha- Godlewski, udzielając głosu prof. histo- wego i uświadoinionego robotnika. God 
nicznym odbyła się dnia 1 O kwietnia rii, ob. Leszczyńskiemu, który w pod- nym odnotowanfa jest fakt, iż po ze­
uroczysta akademia w rocznicę tragicz- niosłym przemówieniu naświetlił postać braniu wśród obcnych robotników rzu­
nej i bohaterskiej śmierci gen. Karola poległego Bohatera. Z kolei ob. por. cono projekt wyasygnowania 50 tys. 
Swierczewskiego, poległego na polu Kneblęwski nakreślił _ życiorys generała zł. z funduszów Związku Zawodowego 
chwały w walce z faszysto\•iskffni ban- Świerczewskiego. Kilka- recytacji ucz-1 Przemysłu Chemicznego na budowę 
darni ukraińskimi. niowskich i chóralny śp i ew zakończyły wspólnego Domu władz centralnych 

RKU. Komenda Ga ' n12"n" 
Straż Potania 

„ * • 
Redaktor „Głosu Pabianic" przyjmu­

je interesantów codziennie od godziny 
11 - 12, w redakcji przy-ul. Limanow­
skiego 11, 2 piętro, tel. 4. Akademię zagaił dyr. gimnazjum, inż. akademię. M. J. przyszłej Zjednoczonej Partii. 1 

Bezczelny przyiaciel Niemców 
Pan Leon Sulat dostał dobrą nauczkę 

W rari1ach tygodnia Ziem Zachodnich st wo organizacji, jaką jest Polski Zwią- \dorobkiewicza. Spośród zgromadzonych 
zorganizowana została w Pabianica-:h zek Zachodni. I tłumów pa:Jaly okrzyki oburzenia i po­
przez Okręgowy Zarząd Polskiego Zwią Karygodny czyn pana Sulata rozniósł tępienia: „Precz ze zdrajcami narodu 
zku . Zachodniego zbiórka pienii;żna na się echem błyskawicy po mieście i wy- polskiego!" „Precz z przyjaciółmi Niem­
fundusz Ziem Zachodnich. Akcja ta wolał zrozumiale oburzenie wśród pa- ców!" „Odebrać mu sklep!" „żywi się 
spotkala się z wielkim uznaniem całego bianickiego społeczeństwa. polskim chlebem, a hańbi imię Polaka!•· 
społeczeństwa, które doceniając w. peł- Nazajutrz od samego rana zaezęły 'Równocześnie wznoszono okrzyk1: 
ni z_naczenie odbudowy prastarych ziem się wokół sklepu gromadzić grupy ludzi „Niech żyją Ziemie Zachodnie!" „Niech 
piastowskich na Zachodzie, nie szczę- pragnących sprawdzić krążącą wiado- żyją granice na Odrze i Nysie!'• 
dziło na ten cel of)ar. mość o zachowaniu się pana Sułafa. Krzyki dlugo jeszcze rozlegały się na 

Jednakże znajdują ~ię jeszcze w na- Gdy wiadomość okazała się prawdziwą ulicy Moniuszki przed _ sklepem par.a 
szym spoleczeńs\wie jednostki wrogo - oburzenie doszło do zenitu. Około Sułata. Fakt ten powinien zwrócić uwa­
odnoszące się do wysiłku Państwa i Na- godziny 14-tej przed sklepem zgroma- gę Zrzeszenia Kupców Polskich, którzy· 
rodu zmierzającego do repolonizacji od- dził się tłum liczący kilkaset osób żywo tolerują w swym gronie podobne indy-
wiecznie polskich ziem. manifestujących swoje oburzenie z po- widua. 

Pomijamy już taki fakt, ż~ niejaki wodu antypolskiego wyczynu bogatego 
ob. Hans wtaśclciE'I dużego składu że- s•mttm11111111nmmmlll!il1111mm&mma*m1• ••••••••••••••rm•­
l aznego przy ul. Armii Czerwonej nie 
uważał dać kilku złotych na tak źa- c t • • G I 
szczytny cel, ale nie mozemy przejś r; z y aJ c Ie · os 
do porządku dziennego nad wyd arze- ' ' 

niem, które miało miejsce '" Pabiani- •••••••••••••••••• 

St. 

Pabianic'~ 

(Pow.). 
.~000 000000000000000000000000~ 

Przodowniczka dzi!l-łu obcinania ampułek 
PZPCh-F, d. „Ciba" - ob. Czerniakowa Zofia. 
Jej produkcja w)rnosi przeciętnie 8 tys. sztuk 

dziennie cach dnia 12 bm. w godzinach popolu- ll"llllli'lllM•msr1e11-m1Blli&l!!•111.....,.ma1111•• 
dniowych w sklepie p. Sui a ta Leona, ------------------------------------!!mllilDlarmna-„._ ___ _ przy ul. Moniuszki 45. 

Przygody 
Jasia 
Wienini~U 

Otóż ów pan w czasie, gdy odwie­
dzili go kwestarze, nie tylko nie nczyl 
poprzeć akcji Ziem Zachoclnich, ale obel 
żywymi słowami obrzucił kwestarzy i 
samą akcję. Bezczelność swoją posuną! 
::Io ostatecznych granic nazywając kwe­
starzy bandytami, złodziejami i oszu­
stami. Okazane mu zaświadc zenie wy-1 
dane przez Polski Związek Zachodni, 
sponiewierał obelżywymi, godnyn.i l 
ulicznika słowami, ubliżając tym tak po- 1 

ważnej i szanowanej przez spo!ecze1~- '1 

llllJl lll lll lll l!l lll lil lll lil lll lll lil llllil lllllllll lil llllllll lllllll lll lll lll lil lll lll lll lll lll ll l '!l llllll lll lll lllllllll lllllU I 111111111111111111111111111111111111111111111111 

pieczalni Społecznej w Pabianicach. 
Jędryś Stefan zgubił książeczkę Ubez 

1 43_Pab. D-019737 Szukaj! Nora królika? Znalezione! - ­Wydawca: ,~ 

Dział og-1 
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Młodzież w wieku szkolnym nie posiada · · · • 

prawa w:!~~ 0:o:::~:~~~v TUR przed nr~dzielnym meczem mię"zyp?ństwowym z Czechosłowacią 
Dziś o godz. 19,15 „GOSPODA POD WE­

SOŁĄ KUKUŁKĄ'', nowa sztuka R. Matu 
szewskiego i J. Rojewskiego. 

Passe-partout nieważne. 
TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 

ul. Daszyńskiego 34. 
W piątek, 16 kwietnia o godz. 19,15 pre-1 

miiera fainsy Noela Cowarda „SEANS". Udz1ał 
biorą: Hanna Bielicka, Helena Buczyńska, 

Halina Głuszkówna, Wanda Jakubińska, Mi­
chał Melina, Danuta Szaflarska i Ludwik Ta­
tarski. Reżyseria Michała Meliny. Dekoracje 
Jana Rybkowskiego. 

Dziś przedstawienie zamknięte. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUTNIA'' 
Piotrkowska 243 

Codziennie o godz. 19,15, a w niedzielę dwa 
przedstawienia o godz. 15,30 i 19,15 „ZEM- ~ 
STA NIETOPERZA", operetka w 3-ch ak­
tach J. Straussa. Bilety wcześniej do naby­
cia w Spółdzielni Plastyków - ul. Piotr­
kowska 102, a od godz. 17-tej w kasie teatru. 
W niedzielę kasa teatru czynna od godz. 
11-tej. 

Teatr „SYRENA", Traugutta 1 
Codziennie o godz. 19,15 „AMBASADOR''. 
Kasa czynna od godz. 10-13 i od 16-tej. 

Tel. 272-70. 

Teatr „OSA", Zachodnia 43, tel. 140-09 
Dziś i codziennie o godz. 19,30; w niedziele 

i święta o godz. 16,30 i 19,30 „ WIOSENNY 
BIEG''. 

Przedsprzedaż w kasie teatru, tel. 140-09, w 
godz. 10-13 i od 16-tej (w niedzielę i święta 
od 14-tej). 

Repr. CYRK Nr 1. Plac Leonarda 
Codziennie o g. 19,15 wielki program atrak­

cyjny pod dyr. Din-Dona. 
W soboty i niedz. pocz. 16,15 i 19,15. 

KINA 
ADRIA - „Pani Miniver", godz. 16, 18,30, 21; 

w niedz. 13,30. 
BAŁTYK - „Bitwa o szyny", godz. 15, 17, 

19, 21; w niedz. 13. 
BAJKA - „Skarb Tarzana'', godz. 16,30, 18,30, 

20,30; w niedz. 14,30. 
GDYNIA - „Program Aktualności Kraj. l 

Zagr. Nr 7, godz. 12, 13, 14, 15; w niedz. 12, 
13 i 14. 

GDYNIA - „O 6-tej r:io wojnie'', godz. 17, 
19, 21; w niedz. 15. 

HEL - „Rodzina Froment", godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

MUZA - „Zielona dolina'', godz. 17,30, 20; 
w niedz. 15. 

POLONIA - „Ostatni etap'', godz. 13,30, 16, 
18, 20, 21; w niedz. 11. 

PRZEDWIOŚNIE - „U progu tajemnicy'', 
godz. 17, 19, 21; w niedz. 15. 

ROBOTNIK - „Knock - out'', godz. 17, 19, 
21; w niedz. 15. 

ROMA - „Dwulicowa kobieta", godz. 16,30, 
18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 

REKORD - „Skradziona sława", godz. 16,30, 
18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 

STYLOWY - „Mali detektywi", godz. 16,15, 
18,15, 20,15; w niedz. 14,15. 

ŚWIT - „Znak Zorro", godz. 16,30, 18,30, 
20,30; w niedz. 14,30. ' 

TĘCZA - „Mali detektywi", godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

TATRY - „Nicholas Nickleby", godz. 16, 
18,30, 21; w nie dz. 13,30. 

WISŁA - „Nauczycielka wiejska", godz. 16, 
18,30, 21; w niedz. 13,30. 

WŁÓKNIARZ - „Guwernantka", godz. 16, 
18,30, 21; w niedz. 13. 

WOLNOśC - „Ostattti etap•·, godz. 15,30, 18, 
20,30; w niedz. 13. 

ZACHĘTA - „Pod dachami Paryża'', godz. 
16,30, 18,30, 20,30; w niedz. 14,30 

ipodwójone znaczenie. Primo, że będzie to meczl CZY MOŻEMY LICZYC NA ZWYCIĘSTWOV 
międzypaństwowy, i secundo, że będzie on Czy możemy liczyć w !lliedzielę na zwy­
;punktowany w środko·wo-europejskich Igrzy- cięs,two? Jeżeli weżmi.emy rozwa:i'Jnie pod u­
skach Bałkańskich, w Mórych uczestniczy, jak wagę wszys·tkie „za" i „przeciw" - niestety 
wiadomo, Po1lska. musimy dojść do smutnego wnfosJrn, że raczej 

SKŁAD CSR BĘDZIE SILNY mus.1my by<': przygotowani na„. porażkę. Po-
W chwili, gdy piszemy te słowa, nie zna- ziom piłki nożnej w Czechosółwacji jest wyż­

my jeszcz.e oficja,Jnego składu reprez·entacji szy od naszego. Był zresz'tą wyżsrzy i p!'Zed 
CSR, jes~eśmy jed.nak pewru, że będzie on wojną, a więc obecnie dzieli nas zapewne 
najsBni-ejsrzy, na jaki obecnie na.szych sąsia- jesZ<:ze większa róŻII1Jica, jeśli chodzi o wy­
dów stać. Mecz z Czecho.słowacją będzie trud- sz.koleni-e ·teclrn.iczne i taiktyc=-e. Wszystk!i-e 
nyun billrdzo egza:mi>11em naszych piłkarzy. Bo jednak te braki chłopcy n.aJSi będą mogli od­
co tu mówić, Czecho5Jowacja to nie Bulgada, robić swą ambkją i sercem do walki. 
a przede!l z nią zaledw1e uzyskaliśmy remis„. KTO BĘDZIE REPREZENTOWAŁ 

NASZ „HANDICAP" NASZE BARWY? 
Nie chcemy jednak krakać. Mecz z Bułga- Od 12 bm. piłkarze nasi praeby·wają na o-

rlą był naszym pierwszym występem w tym bo'Zlie trenin.gowym w Warszawi-e, gdzie tre­
sewillie, poprzed'lliła go męcząca podróż do So- II!Jują pod okiem popularnego naszego byłego 
fii L o.dJbył się w innyoh wamnkaich klimatycz- rep::ezentacyjnego piŁl;:arza - Wacka Kuchara. 
nych i przy obcej publiczności. Tym ra:zem Zgrupowanych tam jest 16 zawodników, z któ­
;fie wszystikii-e niesprzyjające oko,l1icmości zo- xych rzestawio:na będzi-e naisza repre.z.entacja 
ste:ją csUJllli.ęte. Drużyna nas'lla grać będzie na państwowa. Na obozie ZJl!ajdują się: bra.mka­
dos!k.onale miainyun boisku i będzie miała „do;p- rze - Janik i Skromny, obrońcy - Barwiński, 

Wczoraj od samego już rana pr7.ed s:iied'lli- · pjln.g" wi€llotysięcznego tłumu, który spodzie- Judula; Włodarczyk, pom-0onicy - Waśko, 

bą Łód'Z!k,i-ego Okręgowego Z'Wtią;ziku Pałki Noż- '"waany się, 7laileje wproist w niedziielę stadion Szczurek, Parpan, Gajdi;i·k, na1pas·tnicy - Prze­
:nej wyczekiwał długi „ogolil.ek" za biletami na Wojska Poilslciego. Z całego bowiem kraju zja chenka, Cieśli k, Spodzieja, Oprych, Gracz, Bia­
drugi nasz w tym se.zonie między:państwowy dą do WaI6'Za.WY wyoieC'llki miłośników piłki łas, Bobula. No,wymi kandydata.mi do repre­
mecz piłkarski Połska - Czechosrowa.cja., !lctó- nożnej, a tycll, jak wiiemy, mamy wi~u. Piłka zein.tacji są Oprych i Przycherka. 
ry odbędzie się w nadcho<lzącą nje<l"lliieilę w nożna jest bowiem wciąż najpopularniejszym SEN SPOKOJNY I MNIEJ NIESPOKOJNY„. 
Wars7law.iie. ru l!l:a6 6po'l1tem ! możn:a śmiało ipowied'Zieć, zdo Obóz warszawski ma na ceJu utrzymać na-

S;po1kame z Czooho61ł01Watją ma dla nas by!a masy. szyoh piłk·arzy w jak najlepszej kondycji fi­

Przed eązantinent spor:•towąnt na„zei wsi 

L u d o w e z e s p-o I y s p o r t o w e 
roznoczęły treningi do Biegów Narodowych 

W oałyun kraju dys'lla:nsie 1'.000 m dla dziewcząt, 1.000 m d,1a 
trwaj ą oibecnie jUIIl.iorów 0<raz 2 - 3 tys. metrów dla senio­
przygotowarr!Jila do irów. W biegach przeprowadwna będ1ie punk­
B ie g ó w Narod:ą- itacja drużyinowa. 
wy.eh. W bieU:ącyrm Imprezy t-e będą róWlllil-erz wiclką próbą 
roiku biegi t-e po sp~awnoś<;>i org~Xjne~ . dzri.ała.czy wiej­
ra.z pierws21y do- sktich, ktorzy orgamzuJą JUZ K-cillllt€'1:y Przy-

- &tępne będą dla QQtoiwaw~e Biegów NarodO'Wyich. 
- ~ szero®icl1 mas mło * 

dzieży. Masowo starfować w nich będą rów- W dwa tygodnie po Biegach Narodowych 
niież miesxkaiicy wsi w zoirganizo,wćl!llych w sportowcy wsi orgarurz.ują imprezy sportowe 
<ln:i1u 2 millja Biegach Narodowycll na prz.eła) w ramach Święta Ludowego (16 - 1'! maja), 
i!lJa 61Zczeblu wojewódz.IDim, powiatowym i grom Zawody te przeprowaidwlil.e będą w lekkiej 
nym. Ludowe zes:poły s.po.utowe rorz.;poczęly a111'etyic-e i grach sporto,wyoh, mając również 
już treiningi, a,by dokałdnie iprzygotować za.. na celu wyłon~elllie nć!Jj'lepszych zavmdników 
wodniików, którzy niejed>11okro·~nie po raz i z:espoiów na mistrzo51twa gmfu:i. Progr.am za­
pierwszy wezmą udzi.ał w zawodacli spo~to- wodów lekkoatletyczm.yoh przewiduje najpo­
wyclJ.. Biegi Namdowe będą s.prawdz'i,amem pulamiejsze konkurencje •w kategocri! kobiet i 
tężyzny fizyicznej młodzi-eży wi-ejs>kiej zorga- mę.żczyw. Wprowadzono tam równie.ż podział 
:ruizio'1'lam.ej w hufcach Przy>S.posobienia Rolni- na junriotrów i seniorów. Gry spor~o'.'le {;bej­
c210-vVojskowego, Związku Samopomocy Chło;p mują 6'ia:tkówkę żeńską oraz w km1kurencji 
6ik;i1ej i orga.ni2acjach młodztieżowych. Biegi mę.żczY7J11 koszykówkę, siabkówkę i szczy:pior­
rozegra'Ile zostaną w trzech kategoriach na illiiaik. 

zycznej tot& odpowiednio jest przy5tosowany 
do tego mzildad zajęć. W godzinach ramrnych 
piłkarze nasi odbywają bieg na przełaj, w go­
tlzdnach połudiniowych gimnas·tyikują się aira.z 
grają w siiaitkówkę lub koszykówkę, a w go­
d'Zinach ipoipoiudn:iowych odbywają keningi 
piłkaxskie. Póź.nJiej !llatryski, odpoczynek, ko­
lacja i sen. 

Po takim rozilcla;dz.ie dnia ś:pią beztrosko l 
twardo, z peWll1okią lepiej od„. licz.nych ki­
bicy i mifośni.ków piłki :nożnej, którym sen 
płoszy z powiek - wynik tego niedzielnego 
spotkainia. 

Nagrody napływają ..• · 
Z Warszawy donoszą: 

W dniu wczorajszym Komisja Organieacyf· 
na wyścigu Warszawa - Praga - Warszawo 
odebrała nagrodę Marszałka Polski Miclrnia 
Żymierskiego. Jest to piękny motocykl marld 
„BMW", o litrażu 350 ccm. Należy się więc 

obawiać, że najlepszy słowiański kolarz, któ­
ry otrzyma tę nagrodę - zarzuci sport kolar­
ski, a stanie się zapamiętałym motocyklistą.„ 

Z nowyc!J ofiarodawców nagród należy 1vy 
mienić Bank Gospadarstwa Spółdzielczego, 

„Orbis", Zarząd Huty „Czechy" i redakcję 
„Trybuny Wolności". 

Jport w ZSRR 

Zażarta walka rekordzistów świata 
w biegach na 100 i 200 mV st„ grzbietowym 

MOSKWA (obsł. wł.).­

W Moskwie zakończyły 

się zawody pływackie o 
mistrzostwo stolicy Zwią­
zku Radz,iecbego. W cza­
sie zawodów mistrz ZSRR 
Uszakow przepłytnął tOO m 

st. dow. w doskonałym czasie 59,2 sek. Na 400 
m Uszakow uzyskał C'UIJS 4:47 ,4 min. W bie­
gaclJ. n.a 100 m i 200 m st. grzbietowym z:i­
ciętą walkę stoczył: między sobą r-ekordziści 
Sw-iata Mieszkow i Bojczeniko.W obu konku­
rencjach zwyciężył Miesz!kow. 

oności przeszło 10 tys. widzów odbyły si~ l widzów, pierws~go w mi.eście stadionu do 
pierwsze w ·tym roku zawody lekkoatletyczne. I piłki koszykowej oraz 6 kortów tenisowych. 

. Miejscow~ .moto.cykliśc! i kol~e rozpoczę- NARCIARSKIE MISTRZOSTWA WYSOKO-
h sezon wysoigam1 po ulicach mias•ta. GÓRSKIE 

Druż~y ~ił~;arsk.ie Taszkentu „~partak" . i Na półinocy Związku Radzi-eckiego w Ki· 
„Dom Oflcerow rozegrały .spotkalll1e, za~on- rowsku rozpoczęły się mi5lbrz,os·twa ZSRR w 
CZ·o~e zdecydowanym z~yoęstwem dr.azyny . na,rda.rstwie wysokogójsikim. W zawodach, 
wo1skowe1 w ~tosu~lrn 5.1: które trwać będą 5 dni, bi-erz€ udział przeszło 

:V .spo!k~m m1ędzynu~stowym reprezen- 130 najle;pszyoh zawodników radzi.eck:.ch ze 
taci1 p1łkar~k1~h . Nowo·sybu5ka '. Sw1erdlow- znanymi narciarzami Preobraieńskim, Tiurinem 
sk a zwyc1ęzyh piłkarze Nowosybirska w sto- · S · . wą na czele 
sunku 4:0. 1 emuaz,umo . 

Reprezentacje sto•lic Republik Uzbekistanu 
i Kazachstanu rozegrały spotkalllie sz.ermiercz.e, 
w którym zwycięstwo odnieśli E\-zermierze Uz­
be•bstanu. 

Soori 1ti11 lłllóhniarz11 W czasie treningów przed zbliżającym się 
sezonem le~koatletycznym zawodnicy radzi·ec­
cy uzyskaili s zereg doskonałych wyroków. 
Mistrz ZSRR w skoku wzwyż Gennadi Resz 
uzyskał wyinik 1,90 m, a w biegu na 200 m ROZBUDOWA URZĄDZEJ.\I SPORTOWYCH 

Ha sumę 6 I onów złotych 
rozdano silrzęt spo~ · ,,~ .. 

dla kobiet Zoja Duh01Wdcz uzyskała czas 25.9 W ramach dążeń do upowszeclmienia i roz-

c ł d sek woju sportu w Związkl1 Ra<lzieckim prze.pro-
0 US yszvmv przez ra :o Jedną z największych niespodzianek tur- wadza się na terenie ZSlł.R budowę i rozbu-

W terminie od dn.ia 1 stycimia br. do dn1a 
I kwietni'a br. Referat Sportowy przy zw. 
Zaw. Włókniarzy R. P. rozdzieli] pomiędzy • 
swe kluby sportowe &przęt na sumę około PROGRAM NA CZWARTEK 15 KWIETNIA ni.eju tenisowego, Móry odbywa się na kor- dowę ośrodków sportowych. Repubhka Eston: i 

12.09 Dziennik południowy, 12,35 Muzyka tach krytych „Dynamo" w Moskwi.e z udzia- otrzyma jeszcze w tym roku wi€le nowych 
popularna. 12.50 (Ł) „PZZ pomaga uczącej się łem 40 czołowych za.wodników i zawodniczek boisk i stadionów sportowych, W związk,1 z 
młod:zieży Ziem Zachodnich'". 12.55 (Ł) Chwi- radzieckich, była· porażka eksmi'Strza ZSRR O- rozpoczęciem seZ-Onu letniego w wielu mig­

la muzyki. 12.57 (Ł) „1-szy Maj w Łodzi'". zierowa. Ozierow został wyelimi.nowąmy z tur- stach Republiki przygotowuje się liczne place 
13.00 D. c. muzyki popularnei. 13.20 Przerwa. n:ieju przez mistrza Moskwy Andrejewa. do koszykówki i siatkówki oraz korty te;i!so-

dzieci. 14.50 (Ł) .,Sergiusz Rachmaninow". PIERWSZE ZAWODY LEKKOATLETYCZNE Na wyspi-e Pedessaare rozpoczęto ostat'lio 
14.00 Koncert solistów. 14.30 Audycja dla l we. 

15.10 (Ł) „Początki krytyki !eatralnej w P?l- W r·amach inauguracj1i letmiego sezonu .;por budo,wę no·wego ośrodka żeglarskiego. W sto­
sce. 15.20 (Ł) Chwila muzyki. 15.23 (Ł) W1a- towego w Uzbekistanie odbyły się w wielu licy Republiki - Tallinie rozpocznie sic; w 
domości lokalne. 15.28 (Ł) Rozmaitości. 16.00 miastacl1 Republiki liczne imprezy sportowe. p ierwszych dniach maja budowa stad10111u so01 
Dziennik. 16.25 „Nasze uzdrowiska". 16.30 W , Taszkffi!ci,e na stadionde sportowym w oba- towego, mogącego pomieścić przeszło 15 ivs 

„Wyższa Szkoła Gospodarstwa Wiejskiego w ----------------------------------------

~~~!~n~h1~0;::::J~:~a. S~~Jt~c~:~1;:~~:~ Blisko uóltora miliona me\fów ponad plan 
ska". . 1_7.45 RU~ -:- „J-:;Uoda Polsk~"· 18.00 dały PZPB w Pabianicach 
„Dla kazdego cos miłego . W przerwie „Prny­
goda niezgorsza'' - opowiadanie' A. Wilkoń­
skiego. 20.00 Dziennik. 20.50 „Wiosna Ludów" 
na ziemi bytomskiej'" - odczyt, 21.00 Utwory 
Skriabina i Rachmaninowa. 21.30 „Matka'" -
słuchowisko M. Gorkiego, 22.10 18-ta audycja 
z cyklu: „Dawna muzyka" . 22,45 (Ł) Koncert 
życzeń. 22.58 (Łl Omówienie programu lo'\tal­
nego na jutro. 23.00 Ostatnie wiadomości. 
33.30 Zakońceenie audycji i Hymn, 

Opublikowana onegdaj wiadomość o wyni­
kach pracy PZPB w Pabianicach w pierwszym 
kwartale r. b. okazała się niezupełnie ścisła. 

W świetle szczegółOWYCh danych okazuje 
się, że PZPB w Pabianicach wykoMły plan w 
przędzalni clenkoprzędnej w 106 proc„ w 
przędzalni średnioprzędnej w 117 ,6 proc .• ll w 
tirzedzalni odnadkowei w 115,7 proc. 

Również tkalnia wykonała swe zadanie ze 
znaczną nadwyżką osiągając 113,2 proc. pla­
nu i produkując o blisko półtora miliona me­
trów ponad plan. 

Dzięki temu znalazły się PZPB w Pabia­
nicach w szereir11 czołowych, najlepiej WYko­
nujących plan, zakładów pr7.em.vsłu baweł­

nianego. 

6 miJi.onów złotych. 
Rozdano: 1.000 kombi.!Ilezonów, 2.000 ko~:.!U ­

lek, 3.000 spodenek, 800 mes-ztów, 700 ;nłeczek 
ping-pongowych, 100 piłek siatk·Jwych, 55 pi· 
łe.k koszykowych, 60 phlek no?.nych, 500 tlę · 
tek. 900 skar.pet, 2QO ręk.awi::: boksersł<"!..;:h, 

155 par butów piłkarskich, 35 s wct~ów b1dm· 
karskich, 6 ma·t ringowych. 50 kajak.'rw, !50 
koszulek pilka·rskich i 40 ki jów hokejo,,~·y~h 

Poza tvm Legia (Krosno) olrzymala urządzerue 
6ali gimnastyczne]. 

Przed w)}ścip,iem „ rł P" 

Rowery z 
przybyły do 

Włoch 
Warszawy 

WARSZAWA (obsł. w.!.). Do 'Nars7laW)' 
przy.był z Włoch transport 24 rowerów , U1mó­
WiO!Ilycb przez redakcję „Głosu Ludu ·· l wctr­
sza.wski Milicyjny KS. Rowery te przez'Ilaczo· 
ne są dla ekipy kolarzy polskich, którzv we­
zmą udział w międzytnarodowy.m wvśC:gu ko­
-laiu;lkim Wars~wa - Praga - .warszawa. 
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